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Pokłosie polityczne
z ostatniego tygodnia.
Pokłosie z życia politycznego z ostat­

niego tygodnia daje dużo materjału do
rozważań.. Mamy przedewszystkiem za­
powiedź, potwierdzoną przez czyn­
niki rządowe o wielkiej pożycz­
ce wewnętrznej do wysokości 159

miljonów złotych. Dekret pana Pre­
zydenta ma być ogłoszony w bieżącym
tygodniu. Cała ta suma przeznaczona
będzie na pokrycie deficytu budżetowe­
go. Będzie to więc pierwsza pożyczka
konsumcyjna. Deficyt ten wynosi mie­
sięcznie 25 milj. zł przy wyraźnej ten­
dencji dalszego wzrastania. Po czterech
m iesiącach gospodarki nowym budże­
tem deficyt wynosi ponad 90 milj. zł.

A wszak niedawno wypuszczono jed­
ną ,,pożyczkę" w form ie biletów skar­
bowych, sięgającą sumy 200 milj. zł....

Wszystko to kropla wobec olbrzymio
rozdętego budżetu państwa przy docho­
dach, które stale spadają i zanikają.

* a

Ubiegłej soboty minister skarbu przy­
jął delegację międzyzwiązkowego ko­
mitetu pracowników państwowych, któ­
rą zapewnił, że rząd nie m yśli o obni­
żeniu poborów urzędniczych, ani też nie
zamierza uszczuplić podstawy wymiaru
em erytur. ,,Podjęte są tylko prace -

mówił on — nad nową ustawą uposaże­
niową pracowników państwowych, ce­
lem uproszczenia systemu obliczania

tychże uposażeń, który dziś jest bardzo

skomplikowany. Studja te potrwają
czas dłuższy - powiada minister - a

z reformy tej nie wyniknie żadne po­
gorsze-nie sytuacji uposażeniowej."

Powyższe wynurzenia ministra skar­
bu ogół pracowników państwowych nie­
wątpliwie przyjmie do wiadomości z

wielką ulgą, wierząc, iż p. Zawadzki do­
trzyma swej obietnicy. Będzie to wpraw­
dzie zadowolenie połowiczne, gdyż rów­
nocześnie dowiadują się urzęd­
nicy z półurzędowej ,,Iskry'*, że bę­
dą ,,skłaniani" do partycypowania w

nowej pożyczce wewnętrznej, która

przez szereg miesięcy pozbawi ich 10 %
uposażenia na rzecz tejże pożyczki. Ale
na to rady niema.

Uderza, że m inister skarbu, m ając tak

doskonałą okazję, nie spro-stował dru­
giej pogłoski, iż w przyszłym budżecie

przewiduje- się zmniejszenie etatów o

lO%. Dlaczego? Czyżby to istotnie by­
ło prawdą, że i na tym odcinku tj. ilości
etatów ofiarą niedoborów budżetowych
staną się znowu urzędnicy?

Sanacyjna większość rządowa nie słu­
chała uzasadnionego głosu krytyki sej­
mowych kół opozycyjnych, gdy te zwra­
cały uwagę na to, iż społeczeństwo nie

podoła ciężarom nadmiernie rozdętego
budżetu państwowego. Odpo-wiadano
butnie: ,,ma-my rezerwy,, m am y upo-waż­
nienia do operacyj kredytowych, bieda
nam nic nie zrobi, bo złoty jest ,,muro­
wany". Dziś ponosimy konsekwencje
nie-przewidującej gospodarki.

Oby przy układan-iu nowego budżetu
na rok 1934/35 sfery odpowiedzialne ze­
chciały uderzyć się w piersi i naprawić
w granicach wszelkiej możliwości nie­
realność dotychczasowych budżetów!

a

Czytaliśmy też w ub. tygodniu, iż rząd
w drodze dekretu ma zaprezentować
społeczeństwu projekty nowych podat­
ków, Będą to raczej dodatki do podat­
ku gruntowego i przemysłowego oraz

podatek od uboju na akcję interwencyj­
ną. rządu w kierunku podtrzym ania
na pewnym poziomie ceny zbóż.

Nie wchodząc w to, czy zbożowa poli­
tyka rządu przyniesie realne korzyści,
stwierdzić należy, iż wyczerpane do

granic możliwości społeczeństwo nie bę­
dzie mogło podołać nowym, choćby na­
wet najmniejszym ciężarom.

* *

Sezon czysto polityczny zainauguro­
wał klub BB. W ubiegłym tygodniu ob­
radowała komisja konstytucyjna tegoż

klubu, na której przedstawiony został

nowy projekt zmiany konstytucji. Na­
stępne posiedzenie kom isji odbędzie się
w bieżący czwartek, po którem to posie­
dzeniu mają dojść do wiadomości ogółu
szczegóły nowego projektu.

Obradowały też kluby opozycyjne,

jednak nie powzięły one żadnych u-

chwał, gdyż do otw-'arcia sejmu jest
jeszcze daleko, a cały punkt ciężkości
zo-stał przeniesiony do gabi-ne-tów prezy-
djum rady ministrów.

Mówi się ciągle o zmianach w rządzie,
które niebawem mają nastąpić i o zmia-

na niemieckie prowokacje.
Mowa ministra Paul boncoura.

Paryż, .5. 9. (PAT) Przemawiając na

uroczystości odsłonięcia pomnika Bri­
anda w miejscowości Trebeurden, m ini­
ster Paul Boncour zaznaczył m. in., że
ostatnia inspekcja premjera francuskie­
go Daladiera prac fortyfikacyjnych jest
najlepszą odpowiedzią na te wypadki, o

których następnie powiedzieć można, że

zakłócają poważnie pokój Europy.
Paul Boucour, nawiązując do sytua­

cji europejskiej, podkreślił konieczność
0 ile chodzi o państwa Europy central­
nej — znalezienia równowagi istotnej, jak
1 rynków zbytu w ramach współpracy
gospodarczej, któreby nie zamąciły tar­
cia polityczne, jak również tendencje
rewizjonistyczne. Wkońcu oświadczył,
nawiązując do charakterystycznej linji
politycznej Brianda, iż również jak
Briand wierzy, że tylko w atmosferze

Genewy najlepiej pracować mcżna nad

organizacją pokoju światowego.
*

Polityka Brianda przyspieszyła
odradzenie snilitarysmu Niemiec.

Prasa obszernie omawia mowę Paul
Boncoura. Zależnie od odcieni politycz-

liych dzienniki różnie interpretują wy-
wodj' m inistra, Prasa lewicowa broni

polityki Brianda.
Prasa prawicowa wykazuje fatalne

skutki polityki Brianda i atakuje Paul
Boncoura jako kontynuatora tej polity­
ki.

,,Echo de Paris" przypomina, że o-

becne wypadki zniszczyły legendę o

dwóch Niemczech militarystycznych i

pokojowo republikańskich. Nie ulega
wątpliwości, że polityka Brianda przy­
śpieszyła odrodzenie Niemiec takich,
jakich dziś jesteśmy świadkam i.

Uwagi prasy niem ieckiej
o mowie Paul Boncoura.

Berlin, 5. 9. (PAT) Większość dzien­
ników podaje wczorajszą mowę Paul

Boncoura, nie dając od siebie żadnych
komentarzy, jedynie doniesienia, załą­
czone w tytułach tego rodzaju, jak:
,,Paul Boncour grozi" itp. Jedynie ,,Vos-
sische Ztg." zaznacza, że chociaż Paul
Boncour nie wymienił w swojej mowie

Niemiec, to jednak z licznych aluzyj
wywnioskować mo-żna, że do nich prze­
dewszystkiem się zwracał.

droźne ostrzeżenie.
Paryż, 5, 9. (PAT). B. m inister Paul

Reynaud omawia w ,,Liberte" lekcję,
jaką daje hisierja i przypomina, że
zawsze po redukcji wydatków na obro­
nę narodową lub po zwycięstwie lewicy
we Francji następowała wojna, tak by­
ło w r, 1870, tak też w 1914. Począwszy
od łipca 1932 r. budżet równoważy się
przez skreślanie wydatków na armję,
co stanowi groźne ostrzeżenie.

Marszałek Piłsudski wyjeżdża
Ha bieg spraw państwowych to zypełnie nie wpłynie.

Warszawa, 5 .^ . (teł. wł.) W dniu

wczor'ajszym rozeszła się wiadomość, iż

w bieżącym tygodniu marszałek Piłsud­
ski opuści Warszaw'ę, udając się do

Zaleszczyk. Jak wiadomo marszałek
Piłsudski nieoczekiwanie przerwał swój
okres w'ypoczynkowy i powrócił z Wi-

lońszczyzny do stolicy. W związku z je­
go przyjazdem lansowano w kolach po­
litycznych wiadomość o zmianach w

rządzie i w dyplomacji. Pogłoski te na­
radę się nie sprawdzity. Marszałek ni-
czem nie dał poznać nazewnątrz, że jest
ziiowu w stolicy.

Obecnie będzie on kontynuował swój
urlop wypoczynkowy w łagodnym kli­
macie, polskiego Merami -— w. Zaleszczy­
kach. Będzie utrzymywał kontakt przez
specjalnych ludzi ze sferami rządowemi.
Nie będzie on miał wiele kłopotu, gdyż

w życiu połitycznem stolicy panuje w

dalszym ciągu wakacyjny zastój i nic

się właściwie nie dzieje. zRząd jedynie
na odcinku gospodarczym ujawnia
w'iększą aktywność. Ma on wiele- kło­
potu z kiepsko przykrojonemi możliwo­
ściami obecnego budżetu, który — jak
wiadomo — jest ponad nasze możliw'o­
ści gospodarcze i płatnicze.

Wiadomość o bliskim wyjeździe
marsz. Piłsudskiego nie wywołała w po­
litycznych kołach stolicy większego za­
intere-sowania.

Nowy ambasador amerykański
u m inistra Becka.

Warsza-wa, 5. 9. (Tel. wł.). Minister

spraw zagranicznych p. Beck przyjął
wczoraj nowego am-basadora a-merykań­
skiego p. Johna Cudahy, który w dniu

dzisiej-szy-m złoży Panu Prezyden-towi
swe listy uwierzytelniające.

Wybuch magazynu prochu
w Dublinie.

Londyn, 5. 9. (Tel. w'ł.). W Dubli­
nie w parku Phoenix wybuchł pożar w

magazynie prochu. Na skutek eksplozji
powstała wyrwa 69 m. szeroka i 16 m.

głęboka. Zajęła się trawa i pożar gro­
ził przeniesieniem się na dalsze maga­
zyny prochu. Na szczęście straż pożar­
na ogień zlokalizowała. E, S.

Tajemnicze napady na

plebanie katolickie.
Berlin, 5. 9. (PAT). Z Darmstadu do­

noszą o tajemniczych nocnych napa­
ściach na plebanje katolickie. Niewy­
śledzeni dotychczas osobnicy usiłowali
wedrzeć się do mieszkania proboszcza
katolickiego w Munster, oświadczając,
że mają nakaz aresztowania go. Spło­
szeni przez przybyłych na pomoc sąsia­
dów napastnicy usiłowali dokonać
wkrótce potem analogicznego napadu w

Eppertshausen, gdzie zmuszeni zostali
również do ucieczki.

Spra-wcy na-padu odjechali pod osło­
ną nocy nieoświetlony-m samochodem
w kierunku Altcheim.

Prezentuj broń!

Podczas pobytu włoskiego następcy tronu Humberta w Franco Belfiore organizacja
najmłodszych faszystów t. zw. B alilła wystawiła wartę honorową.
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nach personalnych w administrac,
państwowej. Premjer Jędrzejew'icz, któ
ry odziedziczył skład gabinetu po p
Prystorze, będzie chciał dobrać sobie

zespół ludzi pod własnym kątem widzę
pia. Obecnie jest jednak silnie zajęty
pracą w ministerstwie oświaty, a i spra
wy gospodarcze, przedew'szystkiem zaś
konieczność coraz natarczywsza łata
nia dziur budżetowych, zmuszają go do
odłożenia ,spraw personalnych ,na czas

późniejszy. Zmiany mają być dokona
tie przed sam ą sesją budżetową sejmu

Już za czasów' urzędow 'ania p. P rysto
fa zwracaliśmy uw'agę na okoliczność
iż dąży się za wszelką cenę do pod-nie
sienią autorytetu premjera, choćby ze

szkodą upraw nień pozostałych człon
ków rządu. Pisaliśmy, że na radzie m i­
nistrów decydującym czynnikiem jest

premjer. Obecnie miałoby to stać się
obowiązującem praw'em. Komisja do

usprawnienia administracji przy omaw'ia
niu reformy ministerstw' wysunęła pro­
jekt, aby rozszerzyć uprawnienia pre­
mjera, któremu, jako kanclerzowi, mie

liby być podporządkowani ministrowie.

Śtaćby się to m iało w drodze dekretu p.
Prezydenta.

Z tego samego źródła wypływa drugi
projekt, o którym szeroko rozpisyw'ała
się prasa w ub. tygodniu, iż wr m inister­
stwach ma być ustanowiony dwojaki
rodzaj urzędników, a mianowicie: u

rzędników fachow'ych, posiadających
odpowiednie wykształcenie, i urzędni­
ków politycznych, u których kw'estja fa­
cho-wości nie odgrywałaby roli. Urzęd­
nicy fachowcy pobieraliby swe uposa­
żenie w'edług norm dziś ustalonych,
zaś urzędnicy polityczni byliby w'yna­
gradzani w'edług zajmow'anego stanowi­
ska.

Z w'ielką uwagą i niepokojem społe­
czeństwo oczekiwać będzie wprowadze­
nia podo-bnych zamierzeń w życie. Eks­
perymenty takie nam nic dobrego nie

przyniosą. R,

Urzędnik Min. Sprawiedliwości
nieszczęśliwemu wypadkowi.

Warszawa, 5. 9. (Tel. wł.). Dyrektor
d-epartamentu karnego w min-isterst-wie

sprawiedliwości p. Loren łowicz uległ
przykremu wypadkowi. Przy wysiada­
niu z dorożki upadł on bardzo nie­
szczęśliwie, odnosząc ogólne potłucze­
nia. Ofiarę wypadku odwieziono przez
pogotow'ie ratunkowe do szpitala, gdzie
pozostanie na kuracji.

Kongres angielskich związków
zawodowych.

Londyn, 5. 9. (Tel. wl.)v Kongres an­
gielskich związków zawodowych roz­
począł swe obrady w Brighton. Repre­
zentowanych jest 208 związków zawo­
dowych skupiających około pół miljo-
na członków. W stosunku do roku

ubiegłego liczba ta wykazuje zmniej­
szenie o 250.000.

W środę zabiorą głos na kongresie
dwaj przedstawiciele organizacji bez­
robotnych. Jednakże delegacja bezro­
botnych, która przybyła pieszo do Brigh­
ton nie została do obrad dopuszczona. ~

'Artur Henderson będzie przem awiał
dziś. E, S.

Parlamentarzyści polscy wybierają
sią do Jugosławii.

Warszawa, 5. 9. (Tel. wł.). Dnia 9
bm. udaje się do Jugosławji wycieczka
parlamentarzystów polskich. Wyciecz­
ka ta będzie miała charakter rewizyty.
Zabawi ońa na terenie Jugosławji 10 do
12 dni. Pierwszym etapem naszych
wycieczkowiczów jest Belgrad, gdzie
parlamentarzyści polscy podejmowani
będą przez sfery oficjalne, następnie
uczestnicy wycieczki zwiedzą Zagrzeb,
Lublanę, wybrzeże morskie i starą
Serbję oraz Cetynję i Serajewo.

Opinia mocarstw rzuca cień.
na pokłosie rewizji norymberskiej.

Berlin, 5. 9. (Tel. wł.). Prasa niemiec­
ka jest w dalszym ciągu przepełniona
entuzjastycznemi komentarzami dla

zjazdu partyjnego w Norymberdze. W
stosunku do dni ubiegłych nowością są

depesze z Paryża, Londynu i Warszawy,
które przepuszczone nawet przez filtr

cenzury niem ieckiej dają obraz oburze­
nia, jakie militarystyczue manifestacje
niemieckie wywołały w tych pań­
stwach. E- S.

Pamiątka odsieczy Wiednia skradziona przez pruskiego
generała.

Szczecin, 5. 9. (PAT) W niem ieckiej
wiosce Raddatz w powiecie nowoszcze-

cińskim (Pomeranja) znajduje się cen­
na pamiątka po królu Janie Sobieskim.
W miejscowym kościele ewangelickim
znajduje się wóz trium falny króla Jana
Sobieskiego, ofiarowany mu przez Wie­
deńczyków, jako dowód wdzięczności za

uratowanie ich przed nawałą turecką.
Wóz ten wykonany jest na wzór rzym­
skich rydwanów. Nad wozem unosi się

baldachim, nad którym unosi się orzeł

polski,' herb króla Jana So-bieskiego i

napis: J. S. R. P . (Jan Sobieski — król

polski). -

.

Wspomniany wóz miał po zgonie kró­
la S-obieskiego przejść w posiadanie je­
go rodziny i znajdował się przez długi
czas w jej posiadłości na Śląsku, skąd
podczas pierwszej wojny śląskiej został

przewieziony przez generała Kleista, ja­
ko łup wojenny do wsi Raddatz.

Przesilenie rządowe w Rumunii.

Rząd rumuński powierzył ministrowi spraw
zagr. Titułescu rolę medjatora w konflikcie,
jaki powstał między Rum unją a jej wierzy­
cielami z chwilą zawieszenia wypłat. Jeże­
li misja Titułescu nie powiedzie się, rząd

poda się do dymisji.

~XHi Międzynarodowi kongres
Historyków Sztuki.

Sztokholm, 5. 9. (PAT) W muzeom

nordyckiem odbyło się w obecności ro­
dziny królewskiej, rządn i korpusu dy­
plomatycznego otwarcie 13-go między­
narodowego kongresu historyków sztu­
ki. Liczba uczestników kongresu prze­
wyższa 1100 osób. Licznie też jest repre­
zentowana delegacja polska.

Przemówienie inauguracyjne wygło­
sił ks. Gustaw Adolf, następca tronu,
poczem zabrali głos delegaci poszcze­
gólnych krajów, składając kongresowi
życzenie owocnej pracy.

Zasadniczym tematem plenarnego
posiedzenia jest następujące zagadnie­
nie: Kiedy i jak w historji sztuki dane­
go narodu można go raz pierwszy lub w

vsposób szczególnie interesujący rozróż­
nić jej charakter narodowy. Prace kon­
gresu potrw'ają, do dnia 7 bm.

Umowa sowiecko-polska.
Wólśżawa,' 5. 9. (PAT). W dóiń 'f

wrż:tśśńłar rb . '"nastąpiła ""w 'Warszawie

wymiana dokumentów ratyfikacyjnych
umowy między Rzplitą Polską a Związ­
kiem socjalistyczych Republik Rad
o stosunkach prawnych na granicy
państwowej,

Dziennikarze czechosłowaccy
Warszawa, 5. 9. (Tel. wł.). Onegdaj

przybyła do W'arszawy delegacja dzien­
nikarzy czechosłowackich z Bratislawy.
Przewodzi 'jej prezes słowackiej filji
syndykatu dziennikarzy czeskosłowac-
kich red. Huszeka. Delegacja ucze­
stniczyła w uroczystości dożynkowej ,w

Spalę', zaś wczoraj przyjęta została przez
naczelnika wydziału prasowego MSZ.
śniadaniem w hotelu Bristol.

W odpowiedzi na serdeczne toasty
red. Huszek wręczył prezesowi kom ite­
tu polskiego PCP. adres powitalny bra-
tisławskieh dziennikarzy zwrócony do

dziennikarzy polskich. Adres jest pięk­
nie wykonany i zaopatrzony w podpi­
sy wszystkich uczestników wycieczki.
Następnie red. Sidor złożył do rąk wi­

ceprezydenta m. Warszawy medal pa­
miątkowy m. Bratislawy oraz księgę
złotą i p'amiątkową, tego m iasta.

Wycieczka, udaje się w dalszą podróż
do Gdyni (gdzie będą gośćmi Syndykatu
Dziennikarzy Pom orskich), Gdańska,
stąmtąd do Poznania i Torunia, po­
czem przez Warszawę uda się do Wil­
na, Lwowa i Krakowa.

Agosija Lorda Grey'a .

Londyn, 5. 9. (Tel. wł.). Po przejścio­
wej-poprawie stan zdrowia lordą Grey'a
pogorszył się tak, że należy się. spodzie­
wać jego zgonu w najbliższych godzi­
nach. E. S,

Rewizja w mieszkaniu
b. prezydenta senatu gdańskiego.

Hitlerowcy nazywała go ,*zcfrajc^”.
Gdańsk, 5. 9. (PA'TJ- W związku z re­

wizją, przeprowadzoną w tych dniach
w biurze byłego prezydenta senatu dr.
Ziehma hitlerowski organ ,,Vorposten"
zaznacza, że najpospolitszy szturmo­
wiec hitlerowski jest dla historji Wol­
nego Miasta wart więcej, niż taki czło­
wiek, jakim jest dr. Ziehm, którego
,idjotyczne postępowanie'1 zmusza

wprost do unieszkodliwienia ludzi,
przeciwstawiających się narodowym so­
cjalist-om. Kto wobec ,,cudu norymber­
skiego" odważy się krytykować drogę,
wskazaną przez narodowych socjali­
stów, niechaj się nie dziwi, gdy pewne­
go dnia samosąd rozgoryczonej ludności

wyda swój wyrok. Zachowanie się nie-

miecko-narodowych jest do tego stopnia
nieodpowiedzialne, że nie może być dość
słów potępienia dla tego rodzaju ludzi,
których uważać należy za separatystów
i zdrajców w stosunku do państwa.

Gdańskie wyspy Sołowieckie,
Według obiegających pogłosek na te-

renie Gdanij(sa, w 'Mcr-'cow ^'ci Pleh-!
neńdorf i twierdzy Wfshjujście urządzi
się obóz koncent-racyjny dla osadzania
w aresztach ochronni ch przeciwników
politycznych.

prymasWęgierwPoznaniu
HoścIsms 3*rwmasa PolsltL

W niedzielę bawił w Poznaniu pry­
mas Węgier, ks. kardynał Justynjan
Seredi- Dostojnego gościa przywitał w

asyście licznego duchowieństwa, przed­
staw'icieli wojskowości, W'ładz państwo­
w'ych i samorządu z prez. Ratajskim na

czele, J. Em. ks. Prymas Hlond. Z

dworca, gdzie licznie zgromadzona pu­
bliczność zgotow'ała ks. kardynałowi Se-
rediemu owację, odjechał orszak gości
do pałacu prymasowskiego. O godz.

16,45 w'yjechał ks. kard. Seredi w to­
warzystwie ks. Prymasa Hlonda 'do
Gniezna. W bazylice śwt" W ojciecha
przywitał przybyłych gości na czele ka­
pituły m etropolitalnej ks. biskup Lau-
bitz. Po zw'iedzeniu zabytków bazyliki
powrócili dostojni arcypasterze do Po­
znania, gdzie w pałacu prymasowskim
odbył się raut.

W dniu dzisiejszym rano wyjechał
dostojny gość autem do Częstochowy.

Cyklon szalał na Florydzie.
Nieznana losy 8 0 0 uciekinierów.

Nowy Jork, 5. 9. (PAT). Nadbrzeżne

miejscowości Florydy nawiedził cyklon.
Dotychczas brak dokładnych danych ó

stratach, wyrządzonych przez burzę.
Panuje duże zaniepokojenie co do lo­
sów mieszkańców wybrzeża jeziora
Okeechebe.

Zanim komunikacja uległa przerwa­
niu, wiatr już osiągnął szybkość 80 mil
na godzinę. Mieszkańcy uprzedzeni o

zbliżającym się huraganie przedsię­
wzięli wszelkie środki ostrożności.

800 osób zamieszkałych na niżej po­
łożonych terenach udało się w dalsze
okolice w kierunku miejscowości wyżej
położonych. Dotychczas jednak brak
wiadomości o pociągach, które ich prze­
woziły.
Z szybkością 100 mii na godziną

pędzi Tornado.
Waszyngton, 5. 9. (PAT). Huragany,

które spustoszyły AntyIle, posuwają się

szybko dalej, szerząc zniszczenie na wy­
brzeżach Florydy i Texasu. Według
wiadomości z Jacksonville, ofiar w lu­
dziach dotychczas nie było, jednakże

komunikacja z kilkoma miastami jest
przerwana, Z Houston w stalmie Tesras

donoszą, że tornado zbliża się z szybko­
ścią stu mil na godzinę.

Walka z komunistami w Rzeszy trwa
Berlin, 5. 9. (PAT) Akcja przeciwko

komunistom trwa w dalszym ciągu. W
Mannheim aresztowano 55 osób, u któ­
rych znaleziono nielegalne ulotki. Rów­
nocześnie wykryto organizację terory-
styćzną, oskarżoną o usiłowanie wydo­
bycia z zakładów chemicznych materja-
łów wybuchow'ych. Dokonano przytem
szeregu aresztowali pod zarzutem przy­
gotowyw ania zbrodni zdrady głów'nej.
M. in. aresztowano malarza, który re­
dagow'ał ulotki podżegające i przemy­
cał z zagranicy czasopisma komuni­
styczne w'ystępujące z niezwykłą gwał­

townością przeciw'ko obecnemu reżimo­
'wi w Niemczech.

W kilku m iejscowościach pobliskich
w przybyłych z Zagłębia Saary wago­
nach węglowych znaleziono paczki z

dziennikami komunistycznemu W Of-

fenburgu rozwiązano klub strzelecki,
w którym odbywać się miały codziennie
ćwiczenia z bronią. Skonfiskowano

przytem w różnych miejscowościach o-

kołicznych większą ilość egzemplarzy
nielegalnych dzienników komunistycz­
nych.
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Kłopoty i prace Ligi Narodów
Rada Ligi Narodów zbiera się dnia 22

bm. w Genewie na trzy dni przed do-
rocznem ogólnem zgromadzeniem. Po­
rządek obrad tej sesji nie zawiera żad­
nej donioślejszej sprawy.

W dziedzinie administracyjnej rada

przyjmie do wiadomości sprawozdanie
o sytuacji finansowej Ligi a w szcze­
gólności o jej kłopotach finansowych

Kłopoty finansowe.
Dla prowadzenia obszernej działalno­

ści sekretariatu i poszczególnych biur

specjalnych Ligi potrzebne są poważne
sumy. W czasach ,,prosperity" składki

poszczególnych państw wpływały dość

regularnie tak, że budżet L. N. nie trudno

było zrównoważyć. Obecnie sytuacja
zmieniła się radykalnie.

Pomimo znacznych oszczędności uło­
żony w roku 1934 budżet sekretarjatu
L. N., międzynarodowego biura pracy i

międzynarodowego trybunału w Hadze

wynosi 30 i pół milj. fr. szwajc., z czego
2 miłjony zarezerwowano na budowę no­
wej siedziby L. N. (fotografję now'ego
gmachu podaliśmy w ,,Dzienniku Byd­
goskim

"

przed kilku dniami).
Obecnie liczne państwa zalegają ze

składkami tak, że w roku 1932 wpła­
cono tylko 79,2% należnych sum. Bar­
dziej opłakanie przedstaw'ia się sytua­
cja w roku 1933. Sekretarjat Ligi w'y­
stosował nawet monit do członków, w

którym zwraca uwagę, że zanosi się na

to, że do końca br. wpłynie tylko poło­
w a preliminowanych sum. Na czele o-

pornych płatników stoją Chiny, które

zalegają z zapłatą około 10 miljonów
franków.

Kłopoty finansowe zagrażają poważ­
nie normalnemu funkcjonowaniu sta­

łych biur Ligi, które przygotowują ma-

terjały i już opracowane przedkładają
na zgromadzeniach plenarnych.

Próba ogniowa.
W latach 1932/33 Liga Narod-ów prze­

szła próbę ogniową. Przedewszystkiem
w lutym 1933 r. nadzwyczajne zgroma­
dzenie L, N. zajmow'ało się konfliktem

chińsko-japońskim. Dwuletnia wojna
na Dalekim Wschodzie nadwyrężyła po­
ważnie autorytet Ligi. Chiny ustawicz­
nie zwracały się do genewskiej instytu­
cji żądając interwencji, do której Liga
była zobowiązana, gdyż konflikt wy­
buchł między dwoma jej członkami.

Gdy bardzo kompromisowa decyzja
wypadła nie po jej myśli, Japonja opu­
ściła Ligę. Trzy wielkie światow'e mo­
carstwa: Stany Zjednoczone, Japonja i

Bosja nie należą do Ligi Narodów.

Rekord zebrań.
Liczba zebrań rady Ligi w r. 1932-33

była rekordową. Rada zajmo-wała się

konfliktam i w południowej i środkowej
Ameryce, między Columbją i Peru oraz

między Boliwją a Paragwajem. I tam

grzmiały działa i grzechotały ka-rabiny
maszynowe.

Pozatem rada rozpatrywała naftowy
konflikt anglo-perski, a na najbliższej
sesji przyjmie do wiadomości ostatecz­
ną likwidację sporu w związku z kon­
cesją towarzystwa Anglo-Persian-Loil
Co.

Przygotowanie światowej konferencji
gospodarczej, której niesław'ny pogrzeb
obchodziliśmy w lipcu, było również

przedmiotem prac specjal-nej komisji
Ligi.

Walka z handlarzami żywym
towarem i narkotykami.

Opinja publiczna, która z większem
zainteresowaniem śledzi sprawy poli­
tyczne, oceniła już gadalnię genewską,
jako bankruta, gdyż rok ubiegły wyka­
zał, że wartość jej jako instytucji zapo­
biegającej wojnie sprowadza się do roli
bardzo kosztow'nej i nie zawsze pewnej
klapy bezpieczeństwa.

Natomiast na podkreślenie zasługuje
apolityczna działalność Ligi. W ostat-
niem sprawozdaniu sekretarjatu L. N.

tylko jedna trzecia obejmuje sprawy po­
lityczne, natomiast większa część spra­
w'ozdania zajmuje się innemi sprawa­
mi, na których czele figuru-je walka z

z handlem żywym towarem, który nie­
stety w XX wieku rozwija w szeregu
krajach nieskrępowaną działal-ność.

Również duże zasługi ma Liga na po­
lu walki z handlarzami narkotykami.
Już wkrótce na całym świecie roztoczo­
na będzie policyjna sieć obronna prze­
ciw'-ko tym trucicielom ludzkości.

Pozatem w sprawoz-d-aniu przedsta­
wiono olbrzymią pracę techniczną, któ­
ra dopiero w naj'bliższych latach wyda
błogosławione owoce na polu ochrony
m ałoletnich we w szystkich gałęziach
międzynarodowej współpracy kultural­
nej.

Ważniejsze sprawy
najbliższej sesji.

Rada zajmie się powołaniem nowych
członków komitetu rady na miejsce

150 lat niezależności

Ameryki Północnej-

Jerzy Waszyngton
przeprawia sie przez rzeke Delaware.

EPIZOD Z WOJNY O NIEPODLEGŁOŚĆ STANÓW ZJEDNOCZONYCH.
Do p amiątek 150-ej rocznicy uznania niepodległości Stanów Zjednoczonych n ale­
ży wspaniały obraz malarza Emanuela Leutze, w'yobrażający przeprawienie się przez
rzekę Delaware Waszyngtona z jego wierną drużyną podczas walk z wojskami an­
gielskiemu Jest to jeden z epizodów tej wielkiej wojny. Malowidło to długi czas zdo­
biło salę kongresu w Waszyngtonie a obecnie znajduje się w muzeum w Bremie. Nie­
zliczone reprodukcje tego obrazu zdobią nawet najuboższe mieszkanie obywatela am e­

rykańskiego.

Dnia 3 września upłynęło 150 lat, jak w

tym samym dniu 1783 roku w Wer­
salu zawarty został pokój między An­
glią a 13 skofederowanemi stanami Ame­
ryki Północnej, które tworzyły wtedy trzon

dzisiejszych Stanów Zjednoczonych. W po­
koju tym A nglja uznała niezawisłość Sta­
nów7, niezaw-isłość, którą te ostatnie wywal­
czyły sobie z bronią w ręku. Na rycinie

;.portret ówczesnego prezydenta Stanów Je­
rzego Waszyngtona.

tych czł-onków, których mandaty wyga­
sają we wrześ-niu br. Mianowany bę­
dzie rów-nież wyso-ki kom-isarz L igi w

Gdańsku, ponieważ mandat p. Rostinga
wygasa 15 października br. Być może,
iż mandat będzie poprostu przedłużony.
Przedmiotem zainteresowania rady bę­
dzie szereg spraw, znajdu-jących się na

porządku d-zien-nym obrad zgromadze­
nia Ligi, jak np. kwestje współpracy u-

my-słowej, ratyfi-kacji konwencyj Ligi
Narodów itd.

Tematem obi-ad będzie także sprawa
och-rony mniejszości w związku z szere­
giem wniesionych petycyj. Tym razem

zain-teresowanie zwrócone będzie głów­
nie na sprawę mniejszości asyryjskiej w

Iraku.

Sprawy polsko-gdańskie nie będą fi­
gurowały na porządku dziennym tej
sesji ze względu na 'bezpośrednie roko­
wania pomiędzy Polską a Gdańskiem,
za-kończone już co do niektórych zagad­
nień, bądź będące w toku.

Wreszcie rada zapozna się z raportem
Mac Donalda, dotyczącym konferencji
m onetarnej i eko-nomicznej w Londy­
nie. (j.)

Marek Romański. 14)

Ostatnia gra
tfosfiimunj.Powieść.

(Ciąg dalszy).
Dozorca więzienny podchodzi do ma-

ego okienka i patrzy przez nie bez-

nyśinie.
Nie nowina mu takie wizyty. Otrza­

skał się już z różnemi tragedjami, któ-

-ych był świadkiem i nudzi go to raczej,
liż interesuje.

Snarski widzi przed sobą, oddzielo-

lą. drewnianą balustradą wysoką, smu-

iłą dziewczynę o twarzy bladej i mi-

lernej i o ciemnym błękicie oczu. Ubra-

la jest w czarną skromną sukienkę.
Oto Hanka Orsini! Hanka Orsini,

;wiazdą teatrzyków. Hanka Orsini ol­
śniewająca p-rzepychem strojów, Hanka

Drsini, po której każdym w ystępie sala

,01impji" trzęsła się od oklasków i nie

jyło końca wołaniom ,,bis".
Oto Hanka Orsini - ulubienica pu-

3liczności.
Niem a teraz rąk, które złożyły by się

Jo oklasków, gdy gra największą z ról,
;ragiczną rolę kobiety, oskarżonej o

uorderstwo, tragiczną rolę zbrodniarki,
lad głową której zawisł tępy, lecz cięż­
ki miecz sprawiedliwości, której grozi
kara śmierci na haniebnym szafocie.

Hanka Orsini jest opuszczona i sa­
motna. Któż ma ją bronić? Odeszli i za­
pomnieli ją wszyscy ci, którzy znali ją

i uwielbiali, gdy była u szczytu życio­
wego powodzenia. A teraz?

To pierwsze odwiedziny od czasu

zamknięcia ją w areszcie śledczym. Ten,
kto chce z nią mówić, pierwszy i jedy­
ny dotąd przełamał ów mur, który
dzieli ją od ludzi i świata.

— Któż to jest?
Hanka Orsini patrzy na Snarskiego

i ogarnia ją zdziwienie. Czy to może

omyłka? Ona wcale nie zna tego czło­
wieka!

- Więc to ty! Więc to ty jesteś Han­
ko Orsini! — m yśli poruszony, lecz pa­
nujący nad sobą Snarski.

Mija długa, chwila, a oni patrzą na

siebie i milczą.
Wreszcie Snarski przerywa milcze­

nie. Mówi głosem cichym i równym,
mówi takim to-nem, jakim mówi się w

pokoju, w którym przebywa ciężko
chory człowiek

To pani jest Hanką Orsini...
— Tak, to ja!

- Znam panią z fotografii w pismach.
Pani nie wie, kto ja jestem!

— Nie! Nie wiem!
- Jestem Jerzy Snarski. Nazwisko

pani nic nie powie. Może trafniej panią
objaśnię uwagą, że jestem byłym komi­
sarzem Scotland Yardu i, że byłem do­
brym przyjacielem niejakiego inżynie­
ra Rylskiego!...

Snarski mówił te słowa powoli, jak­
by mówiąc je. sprawdzał raz jeszcze
wagę każdej wypowiedzianej sylaby...
Patrzy badawczo na twarz Hanki Orsi­
ni i widzi, że twarz młodej kobiety sta­

j e się jeszcze bledsza.

— To, co powiedziałem pani nie wy­
jaśnia jeszcze celu mej wizyty u pani
— mówi dalej były komisarz Scotland
Yardu. — Należę do ludzi, którzy sta­
w'iają spraw'ę prosto i brutalnie: chcę
ratować panią. Pani sprawa źle stoi,
chcę polepszyć pani szanse.

Oskarżona o zamordowanie ambasa­
dora van Bergen podnosi na mówiące­
go zmęczone oczy.

— Pan... chce... m-nie — ratować?
Przecież pan widzi mnie po raz pierw­
szy w życiu... Pan?

— Tak, ja! Zetknąłem się z pani
sprawę zupełnie przpadkowo, nabra­
łem przekonania, że pani nie popełniła
tej zbrodni. Uważam , że obrona pani,
wykazanie niewinności pani jest moim

obowiązkiem, wobec przekonania, jakie
żywię!

— To dziwne! Pa-n nie zna mnie

w'cale, ja w-idzę pana po raz pierwszy
w życiu, a przecież od chwili areszto­
wania jest pan pierwszym człowiekiem,
który zamiast przekonywać mnie, że

zamordowałam, mówi mi że jestem nie­
winna!

— Pani twierdzi to samo ze stano­
wczością, którą nazywają uporem!

— Tak! Twierdzę, że jestem w tej
sprawie niewinna!

Snarski zwrócił uwagę na słowa

,,w tej sprawie" .

Postanowił podnieść te słowa i uczy-
riił to natychmiast:

— Pani powiedziała ,,w tej sprawie?"
Czyżby była jakaś inna sprawa, w któ­
rej pani pocauwa się do winy?

Potrząsnęła głową.

— Nie! Powiedziałam to zupełnie
potocznie... bez żadnej ubocznej myśli.

— Dlaczego pani kłamie?
— Ja? Ja kłamię?
— Tak! Pani ma jakieś powody, by

nie mówić prawdy!...

ROZDZIAŁ X.

Niedyskretne pyta-nia Snarskiego.

Hanka Orsini spojrzała z wyrzutem
na Snarskiego.

— To samo mówił mi właśnie sędzia
śledczy Barylski. I on również twier­
dził, że mam powody, by nie mówić

prawdy.
— Poco pani to robi! Takie rzeczy

istotnie pogarszają sprawę!
— To jest nieporozumienie! Może pan

to zrozumie, że jest różnica między
mówieniem nieprawdy, a niemówieniem

prawdy.
— Bardzo słusznie! Różnica jest i to

duża, ale żaden sąd nie będzie się wda­
wał w tak subtelną analizę przyczyn
pani taktyki. Ja poprostu stwierdzi­
łem, że pani ma powody, by omijać
prawdę.

Rozmównicę zaległo milczenie. Han­
ka Orsini patrzy badawczo na tego bar­
czystego, rozrosłego mężczyznę, który
ni stąd, ni zowąd, zjawia się po to, by
oświadczyć jej, że chce ją ratować.

— Pani ma narzeczonego? — pada
nagle pytanie.

Jest to pytanie nielitościwe, pytanie
okrutne.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Odsiecz w iedeńska a katolicy austrjaccy.
Rocznica wiedeńska jest dla Niemiec

— a zwłaszcza ,dla zainteresowanej bez­
pośrednio Austrji — w gr'uncie rzeczy
rocznicą, dosyć kłopotliwą;. Gdyby to
tak było można powiedzieć: ,,nasze

zwycięstwo" . Sami pokonaliśmy wro­
ga — zasłoniliśmy Europę — uratowali

chrześcijaństwo!" Tak myśleć musi z

natury rzeczy każdy Niemiec. To jest
zrpzumia.łe. Ambicją każdego narodu

cierpieć musi na wspomnienie faktu,
że ktoś inny wyciągał go z opresji. A

cierpienie to musi zamienić się w ru­
mien(iec wstydu, gdy się wspomni, jak
ta sam a Austrja za najbardziej chyba
bezinteresowny czyn historji - w nie-

spełna wiek później — ,,odwdzięczyła
się" potomkom tej husarji z pod Kah

lenbergu, w yciągając pierwsza (zabór
zam ków spiskich w r. 1770) drapieżną
dłoń .po ziem ie obezwładnionej podów­
czas Polski.

Taki stan rzeczy z całej Sprawy wie­
deńskiej czyni poprostu wielką próbę
moralną dla, Austrji i Niemiec. Są tu

trzy mdżliwe postawy: pierwsza, jedy­
nie właściwa, to uderzyć się w piersi -

uznać swe winy; i postawić prawdę i

sprawiedliw'ość na piedestale. To było
by rzeczywistą chwałą zwycięstwa, ma­
żącą dawne winy — a w rezultacie da­
łoby największą korzyść moralną (a
w rezultacie i — polityczną - jako
wynik uznania powszechnego). Takiego
postawienia rzeczy możnaby się spo­
dziewać szczególnie po katolikach nie­
m ieckich, o ile ci chcą być na serjo
wyznawcami nauki, głoszącej pokorę i
m iłbść...

To byłaby wielkość rzeczywista.
Przeciwna alternatywa - to droga

kłam stwa'w imię rzekomej ,,godności
narodowej", utrzymanej na poziomie
moralnym i umysłowym narodowego
socjalizmu...

Mogą tu być oczywiście różne stopnie
stosowania tej taktyki — od przemil­
czania i pomniejszania zasług Sobie­
s kieg o , a ż ^eżśWiajńÓńiĆgoyprzelsł'ęcania
fa^ióy; a nawet bryzgania, biotem na

swych wybawców, jak to ostatnio uczy­
niły hitlerowskie ,,Wiener Neueste

Na.chrichten", które poważyły się twier­
dzić, że Polacy pojawili się dopiero
wtedy, gdy już Niemcy zwycięstwo od­
nieśli, a Turcy odparli wojska polskie
i jedynie pomoc niemiecka ocaliła ich

od;-pogromu'(jak wiadomo, było mniej-
więcej odwrotnie), a nawet, że Polacy
splądrowali obóz, gdy Niemcy zachowali

się .karnie (!!?).- -

Jest wreszcie i trzecia możliwa po­
stara — pośrednia: pokomplem ento-

wąć nieco na temat ,,unser- brave Kó-

nig", ale możliwie rolę jego redukować,
i zgoła zapomnieć o tem, jak to Austrja
odpłaciła Polsce za Wiedeń,

Tą trzecią drogą idzie oficjalna pra­
sa austrjaeka,, licząca się dziś zresztą
i... z sympatiami tak bardzo pożąda­
nych turystów polskich. Tem większe
zdziwienie musi wywołać fakt, że pi­
smo katolickie o'tak wysokim poziomie
jak ..Schónore Zakunft" (numer z 3

wrześniaj- artykuł wstępny dr. 'Zecha),
w. nie'słychany 'zupełnie snosób lekce-

waży i przemilcza zasługi Sobieskiego.
Widocznie nawet austfjacey katolicy
coraz bardziej ulegają duchowi obłędne­
go szowinizmu... Duch Hitlera zdaje
się zwyciężać nad duchem Chrystusa
- nawet u tych, którzy sami niby się
mienią obrońcami kultury, chrześcijań­
skiej przed falą obłąkanego nacjona­
lizmu,

Z napięciem czekamy jeszcze na egza­
min ostateczny austriackiego katoli­
cyzmu, jakim będzie sam obchód...'

Czekamy...

Pbży(eciha działalność
wulkanu.

Ciekawe zjawisko przyrody. - Życio­
dajny wulkan. — Zmiana roślinności.

Od pewnego ^zasu w okolicy Dediu-
sels w Transylwanii rumuńskiej ludzie

są świadkami ciekawego zjawiska przy­
rody. f

Wygasły oddawna wulkan w tej oko­
licy ożywił się na nowo i to pociągnęło
za sobą daleko idącą zmianę roślinno­
ści. Pojawiło się wino, nieznane w ,tych
stronach, a kukurydza rośnie z zadzi­
wiającą szybkością, dochodząc do trzech
metrów wysokości.

Pary wydobywające się z wulkanu,
oziębiając się w powietrzu powodują
wzrost wilgotności i burze są obecnie
dość częste.

Pozatem towarzyszące wybuchom o-

gnie dają tak silne światło, że pozwala
to Wieśniakom pracować nocą w pro­
m ieniu dwudziestu kilometrów od \yul-
kańu.

Praea i płaca 'w.pióslwie papseskiem.
Ojciec św. zarządził, by w jego pań­

stwie ściśle stosowano dyrektywy, za­
warte w encyklikach ,,Quadragesimo
anno" i ,,Rśrum novarum" . Dotyczy to
w pierwszym rzędzie pracy i płacy.

Przed objęciem obowiązków składa

każdy pracownik (robotnik) przyrzecze­
nie sumiennego spełniania obowiązków.
Dzięń pracy jeśt 7-godzińńv, tak, że -

wliczając święta i dni wolne - tydzień
roboczy iićzy przeciętnie 40 godzin pra­
cy, Stosownie do lat służby otrzymują
pracownicy państwa papieskiego 20-86

d(%i urlopu wypoczynkowego. Urzędnicy
pobierają płacę miesięczną w wysokości
od 1.000—1.750 lir. Do tej płacy zasad­
niczej dolicza się za każde pięciolecie
100 lir, a nadto 30 lir miesięcznie na

każde dziecko poniżej 18 roku życia.
Dodać należy, że w miarę jak starczy

mieszkań w pałacach papieskich — każ­
dy pracownik otrzymuje nadto m iesz­
kanie w naturze.

6 *

Powyższe dane są dowodem, że Pa­
pież Pius XI. jest prawd'ziwym przyja­
cielem świata pracy i że co głosi po­
twierdza czynem.

NIEDYSKRETNE PYTANIE.

Nowobogacki pokazuje znajomym piękny
hełm.

— Ten kawałek, moje państwo, dostał
mój pra-pradziad od jednego hetmana...

A nato jeden z gości:
- Czy jako zastaw?...

Z GDYNI iWYBRZEŻA
Kino dźwiękowe ,,BAJKA". Film ,,Pożegna­

nia grzechu". Bardzo bogaty nadprogram.

W RAZIE W YPADKU TELEFONUJ:

Straż pożarna - tel. 17-08 i 10-12.

Pogotowie sanitarne — tel. 17-08.

Lekarz dyżurny — tel. 12-48.

DYŻUR LEKARZY DNIA 3 WRZEŚNIA:
dzienny: dr. Dzius, dr. Oehlrich, dr. Ro­

gala;
nocny: dr. Smolin, dr. Tomaszunas.

WYJAŚNIENIE.
W związku z,,naszą notatką ż dnia 3-go

września br. w nr. 202 p. t. ,,Żydzi wykupu­
ją już domy w Gdyni", p. Kaas wyjaśnia,
że dom swój sprzedał z wolnej ręki, a nie
z licytacji dr. Krjinowi z Torunia, który
jest chrześcijaninem, a więc nie żydowi z

Łodzi.

WYCIECZKA ROLNIKÓW.
W dniu 10 września br. przyjedzie do

Gdyni wycieczka rolników z pow. pszczyń­
skiego w liczbie około 700 osób, zorg anizo­
wana przez Starostwo w Pszczynie. Uczest­
nicy wycieczki zwiedzą miasto, p ort i wy­
brzeże.

SŁOWACCY DZIENNIKARZE W GDYNI.

Dzisiaj rano przyjechała do Gdyni wy­
cieczka dziennilfayzy stewa-ękifih z-B rątislą-
wy w icwarzystwie konsula. Łacińskiego.

POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ
Z JEDNYM PUNKTEM PORZĄDKU

DZIENNEGO.

Na dzień 8 września br. zwołane zosta­
ło posiedzenie Rady Miejskiej w Gdyni, któ­
rego jedynym punktem merytorycznych o-

brad będzie preliminarz budżetowy na rok
1933/34.

Preliminarz ten przedstawia się w for­
mie grubego tomu o kilkudziesięciu stro ni­
cach maszynowego pisma. Jest to pierwszy,
od cząsu wprow'adzenia komisarycznych
rządów w Gdyni, n orm alnie opracowany, na

realnych podstawach oparty preliminarz
budżetowy. Dla dokładnego zorientowania
się w całym materjale preliminarz ten ro­
zesłany został wszystkim radnym do prze­
studiowania.

KTO ZMIENIŁ UCHWAŁĘ RADY
MIEJSKIEJ.

Na jednem z posiedzeń poprzedniej Rady
Miejskiej, odbytem w listopadzie ub. r. u-

chwalono jednogłośnie, ażeby na cześć bo­
haterów przestworzy Żwirki i Wigury, na­
zw'ać dotychczasową ulicę Podjazdową ul.
Żwirki i Wigury.

Długo czekaliśmy na wykonanie tej u-

chwały Rady Miejskiej, i sądziliśmy, że o-

becnie przy ogólnej nominacji ulic i umiesz­
czaniu odpow'iednich tablic, zostanie ona

wreszcie wprowadzona w życie.
Jakaż była nasza niespodzianka, nieste­

ty niespodzianka bardzo przykra, kiedy od­
kryliśmy tablicę z nazwiskami bohaterów
zamiast na jednej z pryncypalnych ulic
miasta, na niezabudowanej, a nawet nie
mającej widoków na rych'łe zabudowanie,
uliczce bocznej, prowadzącej od ulicy Świę­
tojańskiej po wertepach na Górę Kamienną.

Pomijając już kwestję, czy taki sposób
uczczenia pamięci otaczanych czcią, nietylko
narodu polskiego, ale całego świata bohate­
rów jest odpowiedni, zapytać musimy, kto
i na jakiej podstawie pozwolił sobie zmie­
niać prawomocną uchwałę Rady Miejskiej?

Nie w'ątpimy, że p. komisarz rządu zba­
da przyczyny tego postponow'ania uchwał
Rady Miejskiej i auto ra tego niefortunnego
pomysłu, stw'arzającego niepożądane na

przyszłość precedensy, pociągnie do odpo­
wiedzialności.

Uchwala Rady Miejskiej zniesioną lub
zm ienioną być może tylko przez nową u-

(Siwalę Rady Miejskiej, a nie samowolnem
zarządzeniem czynników nieodpowiedzial­
nych. Jesteśmy bowiem przekonani, że nie
stało się to za zgodą Komisarza Rządu. p.
mgr. Sokoła, który w tym czasie dopiero
obejmow'ał urzędow'anie.

PLAGA ULICZNYCH KWEST.

Prócz rozmaitych innych plag, jak .eks-
misje, licytacje, za zaległe podatki, grad
rozmaitych podatków i dodatków do podat­
ków, bankructw rzeczywistych i oszukań­

czych, rosnącego z każdym dniem bezrobo­
cia — prześladuje nas jeszcze od kilku mie­
sięcy trwająca zbiórkomąaja. Nie można

poprostu przejść spokojnie przez ulicę, aże­
by nie być o każdej porze d nia i wieczo­
ra nagabywanym przez rozmaitych kwesta-
rzy z puszkami, znaczkami, kartkami itp.,
którzy w sposób natrętny i. bezceremonialny
przypinają bez pytania kokardki czy też

wpychają małowartościowe kartki lub bro­
szurki, żądając obcesowo uiszczenia, datku.
Są to zawsze te same tw'arze, trudniących
się zawodow'ą kwestą osobników, p obierają­
cych za to w'ysokie prowizje.

Ten rodzaj zbiórek jest już tak przeżyły,
uprzykrzony, a co najw-ażniejsze zdyskre­
dytow'any częstemi wypadkami nieuczciwo­

ści, że żadna szanująca się organizacja spo­
łeczna, choćby o najszlachetniejszych ce­
lach, nie powinna się nią posługiwać, jeżeli
chce osiągnąć jakiś poważniejszy rezultat.

Plaga ta przeszczepiła się do nas z W ar­
szawy i obecnie prześcignęła swym rozro­
stem i obcesowością naw et swoją metro­
polię.

Miejscowe władze są wobec tej plagi
bezradne, gdyż kwestarze ci przybywają za­
zwyczaj uzbrojeni w zezwolenie władz cen­
tralnych, lub wojewódzkich, których władze
miejscowe nie m ają praw a kwestionować.

O ile władze nie ograniczą wydania ze­
zwoleń na te kwesty uliczne, to społeczeń­
stwo zmuszone będzie zorganizować ewtl.
jakąś samobronę.

Prawda oprzyczynachutonięciaWysockiego
Jak ustaliły przeprowadzone dochodzenia

policyjne, utonięcie ucznia gimn. ś. p. Wyso­
ckiego miało zgoła odmienny przebieg, aniżeli

przedstawiły to goniące za sensacją pisma co­
dzienne.

Mianowicie ś. p. Wysocki w towarzystwie
swego kolegi pływali na jolce żaglowej w po­
bliżu pomostu orłowskiego i mieli już zamiar

wysiąś'ć na pomost. Popełnili jednak tą nie­
ostrożność, że obaj równocześnie stanęli na je­
dnym boku jolki, wskutek czego przechyliła
się ona tak* silnie, że przy uderzeniu nawet lek­
kiej tali, towarzysz Wysockiego, będący w peł-
nem ubraniu, wpadł do wody, zaś P- Wy­
socki chwilowo uczepił się masztu, który oparł
się nawet górnym końcem o pomost, a potem,
będąc dobrym pływakiem, mając na sobie strój
kąpielowy, wskoczył do wody i rozpoczął.pły­
wać, żartując sobie jeszcze z wypadku. Wobec

tego stojąca na pomoście p. Irena Zegarska
pospieszyła z pomocą wspólnie z jednym z ucz­
niów (Fiiarskim) zagrożonemu utonięciem to­
warzyszowi ś. p. Wysockiego, który uchwycił
się pala pomostu, usiłując po nim wydostać się
n apomost, co mu się też udało przy pomocy p.
Zegarskiej, która przechyliwszy się mocno po­

za pomost, z narażeniem własnego bezpieczeń­
stwa podała mu rękę i dopomogła wydobyć się
tonącemu na pomost.

Nikt nie przypuszczał, ażeby um iejącem u

dobrze pływ ać ś. p, Wysockiemu miało zagra­
żać jakiekolwiek niebezpieczeństwo. To też

zdziwienie i przerażenie ogarn'ęło obecnych na

pomoście, gdy ś. p. Wysocki nagle z n ikł pod
wodą i już się więcej nie pojawił.

Jak obecnie Sekcja zwłok wykazała, ś. p.
Wysocki, uległ porażeniu serca, *co zres-ztą
na było jui wy'wnioskować przyc'próbach pYZySSI
wrócenia go do życia po wydobyciu z wody ?

przez zastosowanie sztucznych oddechów, pod­
czas czego stwierdzono, że ciało wcale wody
nie wydzielało. Był to oczywisty dowód, że

śmierć nastąpiła nie przez uduszenie się napły­
wem wody, lecz wskutek udaru sercowego i te ­
mu też przypisać należy, że nie można było
dłuższy czas odnaleźć zwłok utoniętego.

Wszelkie więc inne wersje, podawane w sen­
sacyjnym sosie lub z przymieszką złośliwości,
mającej na celu zaszkodzenie pewnym osobóm
w opinji publicznej, nie mają najmniejszych pod­
staw.

Dnia 1 bm. odbyło się posiedzenie komisji
budżetowej pod przewodnictwem Komisarza

Rządu mgr. Sokoła przy udziale wicekomisarza
inż. Wł. Szaniawskiego, radnych Chudzińskie­
go, dr. Dziusa, Jankowskiego, dr. Kasprowicza,
Ogrodowskiego, Piwowońskiego i B. Nowackie­
go, przewodniczącego komisji rewizyjnej oraz

resortowych urzędników Komisarjatu Rządu.
Na posiedzeniu tem szczegółowo przepraco­

wano preliminarz budżetu zwyczajnego i nad­
zwyczajnego zakładu oczyszczania miasta, któ­
rego wydatki zwyczajne preliminuje się na

kwotę 169.007 zł, dochody zaś zwyczajne na

kwotę zł 211.052 zł tak, że prawdziwy dochód

42.045 zł wypada jako przelew do budżetu ad­
ministracyjnego miasta. W budżecie nadzwy­
czajnym ZOM preliminuje się kwotę 139.360 zł,
przeznaczoną na

kupno taboru mechanicznego,

składającego się z polewaczki, zamiataezki, 2

samochodów na wywóz śmieci i 14 specjalnych
ręcznych wózków do zbierania śmieci z kom-

pletnem urządzeniem. Przy tej sposobności ko­
misja po Zaznajomieniu się z dotychczasowym
stanem organizacyjnym tego zakładu na wnio­
sek Komisarza Rządu uchwaliła przedłożyć Ra­
dzie Miejskiej projekt zmiany statutu organiza­
cyjnego, uwzg'ędniającego te poprawki, jakie
wynikają z powodu zmiany ustroju samorządu
m. Gdyni oraz dostosowują Z. O. M. do struk­
tury organizacyjnej, podobnej do przedsiębiorstw
miejskich jak Miejskie Zakłady Elektryczne,
wodociągi i kanalizacja. Ponadto rozpatrzono

statut opłat za wywóz śmieci.

Następnie szczegółowej analizie poddano
budżet betoniarni miejskiej, jak wiadomo nie

będącej osobnem przedsiębiorstwem miejskiem,
lecz tylko wyodrębnionej pod względem książ-

kowości i rachunkowości, obowiązującej w a-d­
ministracji Komisarjatu Rządu. Komórk'a ta,
mająca za zadanie zaspokajać własne potrzeby
gminy w zakresie wyrobów betonowych, zamy­
ka swój preliminarz budżetowy na rok 1933-34
sumą zł 141.052.

W odniesieniu do budżetu

szpitala dla zakaźnych
dłuższą dyskusję wywołała sprawa pomieszcze­
nia chorych na choroby zakaźne, dla których
obecny budynek na Grabpwie nie jest odpo­
w ie d ni, Szczegółowa jednak analiza możliwo­
ści finansowych miasta jak również, i warunków

dzierżawy odpowiedniego ha ten cel objektu,
nie zdołała rozwiązać tego zagadnienia w sensie

pozytywnym tak, że narazie przynajmniej na

przeciąg około jednego roku nie można spo-'
dziewać się zmiany na lepsze. Niemniej jednak,/
jak wynikało z oświadczeń Komisarza Rządu,
zarząd miasta dokłada wszelkich starań, ażeby
w jak najkrótszym czasie uzyskać stosowne po- :

mieszczenie szpitala dla zakaźnych w odpowie­
dnio urządzonym budynku rządowym.

W wyniku dyskusji uchwalono preliminarz
szpitala dla zakaźnych, zamykający się po s-tro­
nie wypadków kwotą 62:416 zł, po stronie zaś
dochodów kwotą 48.432 zł z tem, że różnicę w

sumie zl 13.981 dopłaci gmina m. Gdyni.
W ten sposób

w okresie przeszło 2-iygodniowym
po raz pierwszy w historji miasta - jak słusz' ­
nie zauważył przewodniczący komisji rewizyjnej
p. Nowacki — przepracowano preliminarz bud- ,

ż-aiowy. m. Gdyni.
Komisarz Rządu zapowiedział zwołanie w

najbliższych' dniach komisji budżetowej, na któ­
re; zos-taną wyznaczeni referenci do poszcze­
gólnych działów budżetu.
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Rozumiejąc konieczność o-parcia pro­
pagandy wytwórczości krajowej na od­
miennych od dotychczasowych, nowych
podstawach, Centralne Towarzystwo
Wytwórczości krajowej podjęło inicja­
tyw'ę zorganizowania pociągu-wystawy
wytwórczości krajowej, jako nowej po­
s-taci pro-pagandy, doskonale odpowia­
dającej naszym warunkom i potrzebom.

Pociąg-wystawa ma za zadanie syn­
tetyczne przedstawienie produkcji kra­
jowej, zwłaszcza tych działów, co do

których istnienia lub rozw'oju społe­
czeństwo polskie słabo jest zorjentowa-
ne. Specjalna uwaga zwi-ócona ma być
na działy wytwórczości, stanowiące
przedmiot szerokiej konsumcji. Część
dydaktyczna wystawy zo-brazuje możli­
wości rozwojowe tych dziedzin produk­
cji, w których zależni jesteśmy całko­
wicie lub częściowo od przywozu z za­
granicy.

Wystawa czynna będzie w ciągu 4
m iesięcy. Odwiedzi w okresie tym o-

kólo 60 miejscowości województwo za­
chodnich, centralnych i południowych.
Postój w każdem mieście trwać będzie
od 1—i dni. W czasie postojów zare­
zerwowane będą specjalne godziny na

zwiedzanie wystawy przez kupiectwo i

sfery rzemieślnicze, w większych ośrod­
kach zwoływane będą ponadto konfe­
rencje branżowe.

Pociąg-wystawa umożliwi producen­
tom polskim znalezienie wewnątrz kra­
ju nowych rynków zbytu.

Pociąg-wystawa, który na naszym te­
renie jest zupełną nowością, zagranicą
posiada już wcale bogatą tradycję.

W Belgji pociąg propagandowy odbył
już trzy tury. W czasie ostatniej prze­
był. 2500 km, odwiedził 64 miasta i obej­
rzany został przez (około) 300.000 osób.
W niektórych miejscowościach przewi­
nęło się przez pociąg ponad 40 % lud­
ności.

W Holandji pociąg-wystawę zwiedzi­
ło w ciągu pierwszych trzech tygodni
około 100.000 osób.

We Francji formuje się obecnie już
trzeci z kolei Train-Expedition; poprze­
dnie kursowały po dwa i pół miesiąca
i przyniosły wprost nieoczekiwane re­
zultaty.

W Jugosławji pociąg-wystawa arty­
kułów rolniczych odbył w ciągu 111 dni
dwie tury, zatrzymując się w 125 miej­
scowościach. Zwiedziło go 320.000 osób.
Wkrótce pociąg wyjeżdża w trzeci ob­
jazd, który potrwa 8 miesięcy.

W Anglji uruchomiono pociąg-wysta-
wę firm cukierniczych, wago-ny tej wy­
stawy, przyczepione do normalnie kur­
sujących pociągów, odwiedzić mają 43
m iasta.

Ogromnem powodzeniem cieszył się
pociąg-wystawa na Łotwie. Na wysta­
wę w poszczególnych miejscach postoju
przybywały niejednokrotnie liczne gru­
py włościan z odległych o dziesiątki ki­
lometrów miejscowości.

3ak będzie wyglądał
pociag-wystawa.

Pociąg-wystawa, organizowany przez
Centralne Towarzystwo Popierania Wy­
twórczości Krajowej, składać się będzie
ogółem z 35 wagonów, należeć będzie do

najwię-kszych imprez tego typu.

Do każdego wagonu przydzielony in­
formator będzie udzielał publiczności
wyczerpujących objaśnień. Informato­
rzy poza ogólnym m aterjalem dydak­
tycznym dysponować będą również ko­
lekcjami, próbkami, katalogami itd.
firm wystawiających, będą mogli prze­
to w konkretnych wypadkach ułatwiać
nawiązanie stosunków między wystaw­
cą a zainteresowanym zwiedzającym.

Wystawa dostępna będzie dla publicz­
ności przez cały dzień, przyczem go­

dziny ranne obliczone są głównie na

wycieczki zbiorowe; w godzinach popo­
łudniowych przewidziane są między
irmemi specjalne godziny dla kupców
i rzemieślników.

Zasady organizacyjne pociągu-wysta­
wy pomyślane są, jak widzimy, w ten

sposób, aby impreza ta stanowiła nie­
tylko akcję propagandową o charakte­
rze ogólno-gospodarczym, ale też w wie­
lu wypadkach umożliwić mogła zawie­
ranie konkretnych tranzakcyj.

Poprawa naa s a pieniężnych.
O poprawie nastrojów na międzyna­

rodowych rynkach pieniężnych świad­
czy fakt, że wyłożone w Londynie do

subskrypcji pożyczki kanadyjska i au-

strjacka zostały pokryte z nadwyżką w

ciągu jednej minuty. Równie łatwo od­
było się ulokowanie tych pożyczek i na

innych rynkach.
Widać z tego, że wstrzymujący się od

dłuższego czasu od lokat kapitał poszu­
kuje zarobku z calą gwałtownością i
ocenia obecny mom ent jako sprzyjający
do porzucenia sianu wyczekiwania.

Polska powinna tę konjunkturę wy­
korzystać. Tętno naszego życia gospo­
darczego bije słabo - brak nam bo­
wiem kapitałów, któreby mogły to tętno
ożywić. Mamy szereg Warunków, któ­
re działać mogą atrakcyjnie na dopływ
kapitału zagranicznego. Należy do nich

przedewszystkiem gwarancja pewności,
jaką kapitałowi zagranicznemu daje na­
sza polityka walutowa.

Lecz o ruchach kapitału decyduje
nietylko zaufanie, lecz przedewszyst­
kiem chęć zarobku. Warunki nasze,

charakteryzujące się tem, że znacznie
większa niż w innych krajach część do­
chodu społecznego zabierana jest wła­
ścicielowi przez różnego rodzaju podat­
ki, opłaty i świadczenia, były główną
przyczyną, która odstręczała kapitał za­
graniczny od lokat na naszym rynku.
Dziś, kiedy pojawiają się pierwsze ozna­
ki ustępującego paraliżu w dziedzinie

międzynarodowego obrotu kapitałów,
należałoby poddać rewizji i usunąć te

wszystkie przeszkody, które mogą nas

pozbaw'ić korzyści, w ynikających z do

pływu kapitałów z zewnątrz.

Danina majątkowa od rolnictwa.
Tygodnik ,,P olska Gospodarcza" w

dziale finansowo-skarbowym, pozosta­
jącym pod redakcją wicedyrektora de­
partamentu podatków i opłat p. Michal­
skiego, omawia w ostatnim zeszycie (ze­
szyt nr. 35 z dnia 2 bm.) ostatnie wy­
dane okólniki podatkowe. W okólniku,
dotyczącym nadzwyczajnej daniny ma­
jątkowej od rolnictwa, m inister skarbu

przypomina, że danina na 1933 r. płatna
jest w' dwóch równych ratach w termi­
nach do 30 bm. i do 15 października br.
Obecnie władze skarbowe przeprowa­
dzają obliczenia daniny i wypełniają
nakazy zapłaty, które rozsyłane są płat­
nikom tak. aby bezwzględnie do dnia
15 bm. zostały doręczone za potw'ierdze­
niem odbioru. W razie doręczenia na­
kazu zapłaty po dniu 15 bm. pierwsza
rata daniny jest płatna w ciągu dni 14,
druga zaś rata w ciągu dwóch miesięcy,
licząc od dnia następnego po doręczeniu
nakazu zapłaty.

Stawki daniny majątkowej od rolnic­
twa wynoszą:

1) dla płatników podatku gruntowe­
go, opłacających państwowy podatek
gruntowy ponad 25—60 zł (bez degresji)
ustawowa stawka wynosi 20 % podat­
ku gruntowego, a zwyżka kontyngento­
wa lO% tej stawki, razem więc obciąże­
nie wynosi 22 % państwowego podatku
gruntowego,

2) dla płatników', opłacających ponad
60 zł rocznie (bez progresji), ustawow'a
staw'ka wynosi 40%, zwyżka kontyn­

gentowa 10% stawki, ostateczne obcią­
żenie ~ 44 % państwow'ego podatku
gruntowego.

Indywidualne ulgi w spłacie
nadzwyczajnej daniny majiiSkowej.

Ministerstwo skarbu skierowało do

wszystkich izb i urzędów skarbowych
okólnik, w którym prezesi izb skarbo­
wych i kierownicy urzędów skarbowych
upow'ażnieni zostali do udzielania indy­
w idualnych ulg w spłacie nadzw'yczaj­
nej daniny majątkowej w drugiej gru­
pie kontyngentowej w drodze rozkłada­
nia na raty najdalej do końca roku po­
datkowego. Powyższe ulgi mają być u-

dzielone w wypadkach, gdy jednorazo­
we uiszczenie daniny mogłoby zagrażać

egzystencji ekonomicznej płatników.
Upoważnienie do udzielenia indywi

dualnych ulg przysługuje przy daninie
do 1.000 zł kierownikom urzędów skar­
bowych, a przy daninie ponad 1.000 zł

prezesom izb skarbowych, względnie na­
czelnikowi wydziału skarbowego. Mi­
nisterstwo podkreśla w okólniku, że z

uwagi na konieczność otrzymania pre­
liminow'anych miesięcznych opływów',
należy udzielać ulg z jak najdalej idą­
cą ostrożnością.

Zjazd Związku Izb
Przemysłowo - Handlowych.

Dnia 5 września br. odbędzie się wr

Warszawie zjazd związku izb przemy­
słowo-handlowych pod przewodnictwem
b. m inistra Klarnera.

W czasie obrad będzie poruszony sze­
reg zagadnień z dziedziny ogólnej po­
lityki gospodarczej, w7 szczególności roz­
patrzone zostaną projekty ustaw7: naf­
tow'ej, probierczej i uregulow'ania obro­
tu drobiem.

Ponadto zjazd omów'i sprawy z zakre­
su polityki i handlu kompensacyjnego.
Po zakończeniu zjazdu odbędą, się po­
siedzenia międzyizbowej komisji w

sprawie obrotu towarowego i polityki
interwencyjnej na rynku płodów rol­
nych.

Pierwsza wystawa
piekarska.

Przygotowania do pierwszej wystawy
piekarskiej w Warszawie, która odbę­
dzie się w czasie od 23 bm. do 1 paź­
dziernika br. są już w pełnym toku.

Z całej Polski napływają zgłoszenia
piekarń, drożdżowni, młynów itd. Na

wystawie demonstrowane będą w'szelkie

rodzaje pieców piekarskich, jak węglo­
we, elektryczne i gazowe. Wystawą za­
interesow'ały się również instytucje woj­
skowe, które zamierzają demonstrować

piekarnie polowe.
W ystawa zobrazuje wszelkie rod'zaje

produkcji pieczywa oraz pokrewnie
działy przemysłu.

Międzynarodowa wystawa
drobiarska w Rzymie.

Rzym. (PAT.) Prace komitetu orga­
nizacyjnego w zakresie przygotowań do

międzynarodowej wystawy drobiarskiej
i międzynarodowego kongresu drobiar­
skiego w Rzymie zbliżają się ku koń­
cowi. Przewiduje się utworzenie sie­
dmiu działów, a mianowicie: kur, ka­
czek, perliczek, indyków, gęsi, gołębi i
królików'. Kw'estją organizacji udziału

polskiego zajmuje się Centralny Komi­
tet Hodowli Drobiu.

Dalszy wzrost ceny złota.
Londyn. Cena złota podskoczyła zno­

w'u, osiągając wysokość 131 szył. 3 pen­
sy za uncję. Wzrost cen złota jest prze­
ważnie wynikiem wzrostu kursu fran­
ka francuskiego, który był notowany w

stosunku do funta szterlinga 80,30 fran­
ków'. Jest to najwyższy knrs franka w

stosunku do funta szterlinga od czasu

stabilizacji waluty francuskiej w roku

1924. (PAT.)

Czy wiecie, że...
... Polska, kraj rolniczy, przywiozła w

pierwszych 7 miesiącach br. zwierząt
żywych z zagranicy za 338.000 zł, gdy
w tvm samvm okresie r. 1932 tylko za

271.000 zł.

...Polska, spichrz Europy, sprow'adziła
w pierwszych 7 miesiącach br. zagra­
nicznych artykułów spożywczych za

84.000 zł.

...Polska, posiadająca wysoko posta­
wiony i dobrze rozwinięty przemysł
szklany, który dotkliwie odczuwa brak

zamówień, przywiozła w tychże samych
7 miesiącach br. wyrobów szklanych za

11.731.000 zł, gdy w analogicznym o-

kresie roku 1932 — tylko za 7.753.000 zł.*

...Polska, posiadająca znakomicie roz­
winięty przemysł papierniczy, importo­
w'ała w pierwszych 7 miesiącach r. 1933
266.278 kwintali papieru, gdy w-r . 1932

tylko 236.868 kwintali.

Pom yślcie, ilu bezrobotnych znalazło­
by u nas pracę, gdyby każdy z nas

przed kupnem towaru zainteresował się
jego pochodzeniem i żądał stanowczo

wyrobów krajowych!

Kalendarzyk podatkowy
na wrzesień.

Ministerstwo skarbu przypomina
płatnikom podatków bezpośrednich, że
w miesiącu wrześniu br. płatne są na­
stępujące podatki:

do 15 września: zaliczka miesięczna
na podatek przemysłowy od obrotu za

rok 1933, w wysokości podatku przypa­
dającego od obrotu osiągniętego w m ie­
siącu sierpniu br. przez przedsiębior­
stwa handlowe I i II kategorjj i prze­
mysłowe I -V kategorii, prowadzące
praw'idłowe k sięgi handlow'e oraz przez
przedsiębiorstwa sprawozdawcze.

do 15 września: zaliczka kwartalna na

podatek przemysłowy od obrotu za II

kwartał 1933 r., przypadająca od pozo­
stałych płatników podatku przemysło­
w'ego, niewymienionych w poprzednim
ustępie;

do dnia 30 września: I 'rata nadzw'y­
czajnej daniny majątkowej za 1933 r.

przypadającej od płatników' I grupy
kontyngentow'ej (rolnictwo);

do 5 września: 14 część różnicy w po­

datku dochodowym od uposażeń służbo­
wych, wynikającej z kumulacji uposa­
żeń otrzymanych w ciągu 1932 r. od

różnych służbodawców;
do 15 września: zaliczka miesięczna

na poczet nadzwyczajnego podatku od

dochodu, osiągniętego przez notariuszy
(rejentów), pisarzy hipotecznych i ko­
morników w7 miesiącu sierpniu br.;

do 5 września: podatek od energji e-

iektrycznej pobranej przez spraw'ozdaw'­
cę energji elektrycznej w czasie od 16
do 31 sierpnia br., do 20 września br.
tenże podatek pobrany przez sprzedaw­
cę energji elektrycznej w ciągu pierw­
szych 15 dni września br.;

podatek dochodow'y od uposażeń służ­
bowych, emerytur i wynagrodzeń za

najemną pracę w'raz z dodatkiem kry­
zysow'ym — w terminie do 7 dni po do­
konaniu potrącenia podatku.

Nadto płatne są zaległości odroczone
i rozłożone na raty z terminem płatno­
ści we wrześniu br., tudzież podatki, na

które płatnicy otrzym ali nakazy płat­
nicze również ,,z terminem płatności w

miesiącu" .
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Z Kujaw Zachodnich.

JaorotoclfflM).
Nocny dyżur lekarski pełni z dnia 5 na 6

bm. p. dr. Woyciechowski, ul. Solankowa 60.

Nocny dyżur pełni apteka ,,Pod Krzyżem".
Pogotowie ratunkowe (dniem) teL 417,

(nocą) tel. 276.

Pogotowie pożarnicze tęl. 618.

Biblioteka Miejska czynna w dni powszednie
od godz. 19,30 do 20,30, w czwartki od godziny
18.30 do 19,30.

REPERTUAR KIN:
Pałac: ,,7 portów i 7 dziewcząt".
Kino X: ,,W służbie śledczej" i ,,Postrach

Arizony".
Ola Obarska w Teatrze Zdrojowym. Ola

Obarska wystąpi w czwartek, dnia 7 bm. jedy­
ny raz w Teatrze Zdrojowym w najnowszej o -

peretce O. Straussa pt. ,,Kobieta, która w ie,
c zego chce". Młoda artystka da możność pu­
bliczności inowrocławskiej zapoznania się z jej
walorami artystycznemi, które od czasu jej de­
biutu na scenie bydgoskiej dojrzały. Spodzie­
wać się należy, że zarówno głośna współczesna
operetka jak też i udział artystki obudzą żywe
zainteresowanie. Bilety są już do nabycia w

księgarni p. Knasta. Początek o godz. 8,30 wie­
czorem.

Publiczne posiedzenie Rady Miejskiej w Ino­
wrocławiu odbędzie się 7 bm . o godz. 18,45 w

auli szkoły wydziałowej, na którem odbędzie
się wprowadzenie nowych radnych: A. Boćka
i K. Ziętowskiego. Na porządku obrad aż dwie

sprawy... Czyż na jedno posiedzenie nie za

dużo?

Samobójstwo. Dnia 1 bm. w porze wieczor­
nej pomiędzy małżonkami Jędrzejewskiemi,
zam. w Inowrocławiu przy ul. Błonie 2, doszło
do sprzeczki. Po chwili zdenerwowana małżon­
ka na kilka minut opuściła mieszkanie. Skorzy-

WĄBRZEŹNO. Przeniesienie w stan spo­
czynku. Dotychczasowy inspektor szkolny na

powiat wąbrzeski Władysław Matuszkiewicz
przeniesiony został w stan spoczynku,

Jlfllfifo.
Wewnętrzna eksplozja m aszyny . Na szosie

pomiędzy Gołańczą a Kcynią powstała z przy­
czyn niewiadomych eksplozja sarilochodu cięża­
rowego firmy Eksport-Bacon w Nakle, wyrzą­
dzając ogromne szkody. Odłamki szkła zraniły
szofera, pomocnik jego w chwili wybuchu wy­
skoczył ulegając tylko lekkiem obrażeniom cie-
lesnem.

Mes JtaSSEBOĘ G órę
na uroczystości ku czci Królowej Jadwigi i rocz­
nicy zwycięstwa pod Wiedniem przy udziale

całego polskiego Episkopatu organizuje się piel­
grzymkę pociągiem popularnym. Wyjazd z Po­
znania nastąpi w piątek, dnia 22 września br.

o%godz. 10,40 rano, przyjazd w poniedziałek,
25 bm, rano o godz. 4,27. Bilet kolejowy w obie

strony wynosi III kl. 12,25 zł, II kl. 18,50 zł.
Członkowie Tow. Pielgrzym płacą w III kl.
11.30 zł, w II kl. 17,50 zł.

Uczestnicy zamiejscowi na podstawie wyku­
pionych u nas biletów uzyskują w obrębie 150
km. od Poznania za okazaniem biletów na po­
ciąg popularny 70% zniżkę dojazdową i po­
wrotną ze swej stacji. Na życzenie wysyła się
bilety pocztą za uprzedniem nadesłaniem pie­
niędzy na bilet i porto.

Uprasza się o wczesne zgołszenia, najpóźniej
do 15 września, gdyż przyjmuje się tylko ogra­
niczoną ilość uczestników. Na odpowiedź na­
leży załączyć znaczek. Pieniądze można prze­
kazywać przez P. K. O. nr, 204-548. Zgłoszenia
przyjmuje codziennie od 913 i od 15,30—18 se-

kretarjat Tow. ,,Pielgrzym", Poznań, ul: św. Jó­
zefa 5, tel. 20-62.

Wojowniczość Kosznajderów
Chojnice. Przed sądem okręgowym odpo­

wiadał niejaki Otto Grauze, syn rolnika z Mo­
krego, powiatu chojnickiego, optant niemiecki.
Akt oskarżenia zarzucał mu lżenie państwa
polskiego.

Dnia 4 czerwca br. zebrało się w oberży
Fenskego w Mokrem kilku niemiaszków przy
butelce piwa. Tamże znajdowało się kilku Po­
laków. Kiedy Niemcy podochoceni piwem
i alkoholem poczęli śpiewać niemieckie pio­
senki, Polacy zaprotestowali, jednak bezsku­
tecznie. Doszło do sprzeczki pomiędzy Niem­
cami i Polakami. Przewaga była po stronie
Niemców. Niemiec Krauze począł krzyczeć
obelżywe wyrazy pod adresem Polaków.

Oskarżony Krauze na rozprawie zaprzeczył
temu. Przesłuchany świadek Maliszewski z

Mokrego potwierdził w zupełności zarzuty prze­
ciwko K.

Na wn;o*ek obrońcy oskarżonego adwokata

Syśkego z Czerska, sąd rozprawę odroczył dla

przesłuchania dalszych świadków.

stał z tego jej małżonek Michał i powiesił się
na sznurze w mieszkaniu. Gdy żona jego wró­
ciła do domu, oczom jej przedstawił się strasz­
ny widok wisielca. Gdyby natychmiast odcięto
sznur, prawdopodobnie zdołanoby uratować de­
nata. Zaalarmowani domownicy wezwali poli­
cję, która po przybyciu na miejsce przecięła
sznur, przyczem stwierdziła, żę Jędrzejewski
już nie żyje. Denat był z zawodu fryzjerem.
Osierocił tylko żonę.

Kradzieże wzmagają się. Jeszcze nie prze­
brzmiały echa włamania do pp. Solińskiego i Bi­
lińskiego, a już znowu policja donosi o kradzieży
u p. Romaszewskiego zam. w Inowrocławiu przy
ul. Św. Mikołaja 11. Dnia 1 bm. nieznani dotych­
czas sprawcy wkradli się do warsztatu p. Kor-

naszewskiego, dokonując kradzieży narzędzi
zduńskich i ślusarskich wartości około 200 zł.

Złodziej kieszonkowy przy pracy. W Ino­
wrocławiu kręcą się znowu doliniarze, którzy
oporządzają bardzo sprawnie kieszenie bliźnich.
Dnia 2 bm. przybyła do urzędu skarbowego
Irena Maciejczakówna celem uregulowania ja­
kichś podatków. Gdy podeszła do kasy, wy­
jęła pieniądze i włożyła je do kieszeni. W tym
momencie pewna niewiasta poprosiła ją, aby
wypełniła dla niej przekaz pieniężny. Kiedy

spełniła przysługę tej tajemniczej pani, skradł

Maciejczakównie jakiś doliniarz 250 zł w go­
tówce. Okradziona wszczęła natychmiast alarm.

Zamknięto wszystkie drzwi w gmachu i prze­
prowadzono rewizję około 20 osób, lecz nie­
stety sprawcy kradzieży nie przychwycono.
Prawdopodobnie zaraz po dokonaniu kradzieży
złodziej wyszedł z urzędu.

IfjMsasniicfl.
Kino Ziem ow it: ,,Niepotrzebna".
Kradzież zb oża . Rolnikowi Kuropatwińskie-

mu w Pieckach skradziono kilka centnarów wy-
młóconego jęczmienia.

Czy Kruszwica będzie należeć do powiatu
inowrocław skiego? Pierwsze posiedzenie Rady
Miejskiej w myśl nowej ustawy samorządowej
odbyło się pod przewodnictwem burmistrza St.
Borowiaka, który po zapoznaniu ojcó w miasta
z nową ustawą wyraził specjalne podziękowa­
nie dotychczasowemu przewodniczącemu p. H.
Sielcz-Fedkowieżowi i zastępcy przew. p. Ko­
niecznemu za dotychczasowe przewodniczenie
radzie. Na wstępie obszernej dyskusji Rada

Miejska ponawia swe liczne w tej sprawie u-

chwaly, dotyczące przyłączenia Kruszwicy-wsi
i Grodztwa do miasta Kruszwicy, które to te­
reny sąsiadują z miastem. Ponieważ obecny
wygląd tych części jest fatalny oraz ze wzglę-

du na bardzo wielki ruch turystyczny do My-
szej Wieży i letniska, przyłączenie ich ze stro ­
ny władz winno nastąpić w tempie przyspie-
szonem. Nie mniejszą dyskusję wywołała spra­
wa podziału powiatu, przyczem Kruszwica
prawdopodobnie pozostanie nadal przy powie­
cie mogileńskim, mimo przyłączenia całego Za-

gopla do powiatu inowrocławskiego. Ponieważ
Kruszwica historycznie, komunikacyjnie i go­
spodarczo o wiele więcej ciąży do Inowrocła­
wia niż do Mogilna, Rada Miejska ponawia swą
uchwałę o przyłączenie miasta do powiatu ino­
wrocławskiego oraz postanawia w tej sprawie
wysłać delegację do Warszawy. W skład dele­
gacji weszli pp. burmistrz Borowiak i dyrektor
cukrowni Krzymiński, którzy udadzą się do sto­
licy w towarzystwie przedstawiciela wsi.

Budowa wodociągów w m ieście Kruszwicy.
Na ostatniem posiedzeniu Rady Miejskiej m.

Kruszwicy, które odbyło się przy udziale za­
rządu i komisji, zapadła doniosła uchwała o

przystąpienie do budowy wodociągów w mie­
ście Kruszwicy. Na zebranie to przybyli: sta­
rosta powiatowy Stępiński i d yrektor Polskiego
Instytutu Wodociągowo - Kanalizacyjnego inż.
Piekarski. Zebranie zagaił burmistrz Borowiak,
który na wstępie przedstawił cel zebrania
i dość obszerne sprawozdanie z obecnych prac
nad realizacją budowy wodociągów. Z kolei

wyczerpujący plan budowy wodociągów przed­
stawił dyr. Piekarski. Potem powzięto nastę­
pującą uchwałę, która ma wielkie znaczenie
dla przyszłego rozwoju miasta, a temsamem dla

złagodzenia panującego w naszem mieście bez­
robocia: ,,Zważywszy, że Fundusz Pracy wyda
magistratowi w najbliższych dniach odnośne po­
twierdzenie na udzielenie pożyczki w wysoko­
ści 150.000 zł, upoważnia, się magistrat, by nie­
zwłocznie przystąpił wspólnie z komisją budo­
wy wodociągów do realizacji budowy wodocią­
gów w mieście Kruszwicy". W uchwale tej nie

zapomniano zobowiązać Instytut i inne firmy,
mające wykonać budowę wodociągów, do za­
trudnienia li tylko robotników i rzemieślników

miejscowych z wyjątkiem oczywiście specjali­
stów. W uchwale specjalnie zaznaczono, by bu­
dowa była rozpoczęta w kwietniu, a zakończo­
ną we wrześniu 1934 r.

Wspaniała uroczystośćpocztowców
w P r u sz c z u S^toicM HigalfiapsKCSip.

Poświęcenie sztandaru. - Nabożeństwo. - Akademia.
(Od własnego sprawo

Miejscowość Pruszcz koło Byd-goszczy była
w niedzielę 3 bm. widownią podniosłej uroczy­
stości, będącej równocześnie wyrazem głębo­
kich uczuć patriotycznych naszych pocztowców,
którzy obchodzili poświęcenie nowo sprawio­
nego sztandaru Związku Niższych Pracowników
Poczt i Teleg. koło w Pruszczu.

W pochodzie do kościoła przy udziale około
200 osób z 10 śztańdarami i próporcami na cze­
le zauważyliśmy przedstawicieli władz z pre­
zesem Dyrekcji Poczt i Telegr. p. Slojewskim
z Bydgoszczy na czele, przedstawicieli władz

związkowych, członków komitetu honorowego,
delegacje bratnich i miejscowych organizacyj
jak: Kółko Rolnicze, Kolej. P. W., S. M. P. mę­
skie i żeńskie, Wojacy, Zw. Strzelecki itd.,
kolejarze z Terespola, Kolo Pracowników Pocz­
towych Świecie oraz liczne delegacje Zw. Niż­
szych Pracowników z Gdyni, Bydgoszczy, To-

zdawcy ,,Dzień. Bydg.")
runią, Chojnic, Kamienia, Grudziądza, Świecia
it.d. ^

Na boisku szkolnem ustawiono ołtarz. Tu­
taj też ks. prob. Schwanic po pięknem, głębo­
kim patrjotyzmem nacechowanem przemówie­
niu dokonał aktu poświęcenia sztandaru. Chrzest
nymi byli pp.: prezes dyrekcji Słojewski, Bier­
naccy, Meggerowie, Reinholc, Szatkowska,
Szmelcowie, Balewscy, Cichańscy, Grzybkowie,
Ligendowa itd. Po mszy św. odbył się pochód,
zakoticzony defiladą.

Drugą częścią uroczystości była .Łuroczysta
akademja, którą zagaił prezes miejscowego koła

p. Kruszyński, witając wszystkich obecnych. W
swem przemówieniu wstępnem scharakteryzo­
wał historję koła, istniejącego od 8 lat. Na za­
kończenie zaś wzniósł okrzyk na cześć Najja­
śniejszej Rzeczypospolitej.

Ostatnim etapem uroczystości był koncert
i zabawa familijna.

ZMARLI:
Ś. p . Józef Wymyslowski, właściciel c u­

kierni w Gnieźnie.
Ś. p. Feliks Wagner, iat 70, w Poznaniu.
Ś. p. Teofil Domski, m istrz kowalski, w

Rum.ji.
Ś. p. Franciszek Wojciechowski, l a t 75,

w Ciechrzu na Kujawach.
Ś. p. Władysław Matuszewski, la t 45,

w Grudziądzu.

Toruń.
Nocny dyżur apteczny pełni do środy włącz­

nie apteka ,Radziecka" ul. Chełmińska.

Bibljoteka T. C. L. (ul. Wysoka 16) otwarta
codziennie za wyjątkiem niedziel i świąt od go­
dziny 11—11,30 i od 16—19.

REPERTUAR KIN:
Mars: ,,Syn dżungli".
Światow id: ,,Biała lilja".
Pałac e : ,,Wiktorja i jej huzar".
Corso: ,,Władczyni Atlantydy".

TEATR POLSKI.
We wtorek o godz. 20 premjera ,,Dwadzieścia

dn(i k ozy
" komedja w 3 aktach M. Heneąuina.

Ceny zniżone.
W środę o godz. 20 ,,Znak na drzwiach".

Cztery karty z kroniki kryminalnej Ch. Pollock'a
w przeróbce J. Mazanka i J. Orłowskiego.
Passe-partout nieważne.

Konkurs wyżłów dowodnych odbędzie się
staraniem Pom. Tow. Łowieckiego w dniach
6 i 7 bm. w nadleśnictwie Klosnowo. Dla naj­
lepszych menezów wyznaczyły Min. Rolnictwa
oraz Pomorskie Tow. Łowieckie kilka cennych
nagród. x

Zniżki kolejowe dla zwiedzających Toruń.
Za staraniem Komitetu Obchodu 700-lecia mia­
sta Torunia decyzją Min. Komunikacji przyzna­
no osobom przybywającym do Torunia na' ob­
chód 700-lecia miasta w czasie do 30 września
50% zniżki indywidualnej w drodze powrotnej.
Zniżki te uzyskać można przy kasie kolejowej
w Toruniu na zasadzie karty uczestnictwa, wy­
stawionej przez biuro obchodu 700-lecia miasta
Torunia (ratusz, pokój nr. 6).

Rejestracja rocznika 1915 rozpoczęła się z

dniem 1 września. Wszyscy z rocznika 1915,
mieszkający w Toruniu, winni zgłaszać się w

ciągu miesiąca września z metryką urodzenia
i wykazem osobistym w ratuszu (referat woj­
skowy, pokój nr, 6 na parterze).

Miesięczne zebranie Zw. Niższych Funkcjo-
narjuszów Państw. R. P. odbędzie się we wto­
rek, dnia 5. bm. o godz. 18 w- lokalu p, Pawli­
kowskiego,

Wycieczka Państw. Semmarjum Nauczyciel­
skiego z Zgierza w liczbie 48 uczennic zwiedza­
ła w ub. niedzielę zabytki grodu Kopernika.
Nadto zauważono kilka innych mniejszych wy­
cieczek.

Związek Emerytów Państw, zwołuje mie­
sięczne zebranie na dzień 5 września godz. 18
do sali Strzelnicy przy ul. Przedzamcze.

Konsulat Peru w Toruniu. W ostatnich dniach
został założony w Toruniu konsulat republiki
Peru. Kierownictwo konsulatu powierzono tym­
czasem p. Adolfowi Szczerbie-Likiernikowi z

Warszawy, który w miarę potrzeby dojeżdżać
będzie do Torunia.

Wiceminister skarbu p . Jastrzembski
na kongresie kupieckim w Toruniu w dniu 24 września 1933 r.

Ogólnie wiadomo, jak poważną rolę w go­
spodarstwie narodowem odgrywają monopole
państwowe, które wszak przejęły wieiką część
ongiś handlu wolnego. Dążenia Związku Towa­
rzystw Kupieckich na Pomorzu idą od lat w

kierunku sharmonizowania interesów monopo­
lów z interesami handlu wzgl. koncesjonarjuszy.
Jednem z palących zagadnień jest kw estja pod­
wyższenia rabatów na wyroby monopolowe
czyli większego jak dotąd zainteresowania kup­
ca w powiększania obrotów. Sprawa ta na­
biera dużego znaczenia wobec ogólnego spadku
obrotów. Usiłowania Związku zdają się mieć
obecnie większe szanse realizacji, sprawa ta

była przedmiotem wielokrotnych rozmów d ele­
gatów Związku z p. wiceministrem Jastrzemb-

skim i znajdzie ostateczne naświetlenie na

kongresie ogólno-kupieckim w Toruniu.

Korzystając z pobytu w Grudziądzu p. wice­
ministra, delegacja Związku w osobach prezesa
Marchlewskiego i dr. Smolenia — prezesa To­
warzystwa Kupców Samodzielnych w Gdyni,
zaprosiła p. wiceministra na kongres kupiecki
z uwagi właśnie na mające tam być omawiane

sprawy monopolowe. Pan minister bardzo życz­
liwie przyjął to zaproszenie podkreślając, że

z każdym jego pobytem na Pomorzu wzrasta

jego sentyment do tej ziemi i jej potrzeb i za­
pewniając, że postulaty Związku będą zawsze

przedmiotem poważnych rozważań — z m iłą
chęcią przyjmuje zaproszenie na zjazd, chcąc
spotkać się tam z kupiectwem pomorskiem.

Towarzystwo ogródków działkowych w To­
runiu urządziło w czasie od 3 do 5 bm. w oknie

wystawowem obok poczty pokaz plonów swej
pracy ze swych działek. Wyniki tej mozolnej
pracy są niespodziewane. Widzimy tam dynie
do 30 kg. najrozmaitszych odmian, pomidory do
90 sztuk na jednym krzewie, ogórki do 2 kg.
wagi, 35 cm. długości, pomidory do pół kg.
wagi, rzadkiej wielkości kapustę, buraki, bru­
kiew, marchew, kalafiory, kalarepę, a nawet o-

bok pięknych wielobarwnych kwiatów i jabłka
z świeżo sadzonych drzewek. Są to plony
pierwszego roku, gdzie ziemia dotąd przedsta­

wiała puste pole piasczyste, na którem nie bar­
dzo udawało się żyto. Wytrwała praca nad
uszlachetnieniem roli przyniosła obok niespo­
dziewanych plonów przedewszystkiem pełne za­
dowolenie ogródkarzom.

Oby wystawa ta była bodźcem i zachętą dla

innych, którym czasu starczy, by codziennie
kilka chwil poświęcić pracy w ogródku, by w

przyszłym roku nietylko nie pozstaly wolne
działki, ale ich nawet zabrakło.

Towarzystwo istnieje pierwszy rok na ob­
szarze ziemi około 16 ha., wydzierżawionej nąj
25 lat od zarządu miasta Torunia.
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Marysieńka
Pocz. o godz. 6.50 i 9.

D iii, w e wtorek prentjera
niezwykłego filmu dźwiękowego,
poruszającego w zupełnie nowy
sposób zagadnienia współcze­
snej moralności pod tytułem KIJ.

W roi. głównych
Idealna para koch.

Joan Crawford
Clark Gable

Jednocześni* dźwiękowy przebój z iyeia dzikiego
zachodu poa tytułem

Jeździec bez trwoai

W roli głównej Tom f enome

nalny jeździec i akrobata wraz ze swym dzikim

mustangiem ,,Furja". (16408

Humor i Grozai Miłość!Zemstai

Echa raidu niemieckiego
przez Pomorze.

Z Czerska donosi nasz korespondent:
W czasie przejazdu niemieckich samochodów

przez Czersk zapanował wśród tut. Niemców

istny szał radości. Godzinami stali na trasie
raidu i najchętniej wskoczyliby do samochodów
,,landsmanów", gdyby nie policja, która patro­
lowała na ulicy. Szczególną uwagę zwracały
na siebie Sommerfeldowa z córką, Makernówna
oraz siostry Hambrych z Czerska, które wy­
biegły na ulicę z bukietami róż, rzucając je
do samochodów. Rzecz jasna że uczestnicy
raidu samochodowego widząc tak szczere obja­
wy radości, podnosili ramiona do hitlerowskiego
pozdrowienia.

W okolicy Łęga pewien samochód raidu wy­
rzucił na szosę ulotki ,,Kundendienst". Policja
ulotki zajęła. Na ogół ludność polska z wielką
niechęcią i niezadowoleniem śledziła przebieg
raidu, który uważany jest za akt polityczno­
propagandowy.

Beznadziejne położenie
bezrobotnych w Tczewie.
Tczew. Bezrobotni m. Tczewa liczący oko­

ło 2 tys. głów przeżywają obecnie nędzę nie
do opisania, a zdani są na pastwę losu, nie ma­
jąc widoku lepszego jutra, błąkają się po uli­
cach miasta jak widma. Wśród bezrobotnych
znajduje się dużo inteligencji bezrobotnej obar­
czonej liczną rodziną, ludzie ci nie zdatni są
do żebraniny a mimo to żyć trzeba.

Magistrat miasta Tczewa z braku funduszów

przed kilkoma miesiącami wstrzymał prace do­
raźne jak i wydawanie kart żywnościowych,
wydaje jedynie chleb i mleko dla dzieci. Z
dniem 31 sierpnia br. zarząd miasta wstrzymał
zupełnie wydawanie chleba dla bezrobotnych
nie mających dzieci, a wydaje obecnie jedynie
1 chleb 4-funtowy na tydzień i Yi litra mleka
dziennie dla dziecka do lat 15.

W ub. piątek rano na placu przed Magi­
stratem zebrał się tłum bezrobotnych - widm,
którzy mimo głodu i nędzy z wielkim spokojem
oczekiwali rezultatu konferencji komitetu bez­
robotnych z burmistrzem Wojczyńskim. Po

godzinnej konferencji burmistrz Wojczyński
oświadczył bezrobotnym, iż z powodu braku od

powiednich funduszów, jak i mąki wojewódz­
kiej, która nie wystarcza na zaopatrzenie bez­
robotnych w chleb powszedni jest z bólem ser­
ca zmuszony wstrzymać rozdawanie racji chle­
bowych aż do czasu otrzymania zaciągniętej
przez miasto Tczew od Funduszu Pracy po­
życzki 30 tys. zł. Po wysłuchaniu tego oświad­
czenia burmistrza bezrobotni w spokoju rozeszli

się do swych domów by nadal głodować.

WEJHEROWO. Muzeum kaszubskie. Z ini­
cjatywy burmistrza Owińskiego i wicestarosty
morskiego Bolduana oraz staraniem powstałe­
go tu niedawno Tow. Miłośników Kultury, Li­
teratury i Sztuki Kaszubskiej powstać ma w

Wejherowie muzeum kaszubskie. Zorganizowa­
ne zostaną nadto prace badawcze nad przeszło­
ścią ziemi kaszubskiej, nad ochroną zabytków
przyrody powiatu morskiego itd.

X i i i d a tfoggfflEgifgfnp.

Mwomińa
Bydgoszcz, d nia 5 września 1933 roku.

KALENDARZYK.

Dziś: Wawrzyńca Just. b.
Jutro: Eugenjusza, Zaćharjasza pr.
Wschód siońca o godzinie 5.16.
Zachód słońca o godzinie 18.41.

Stan pogody
Rano chmurno, miejscami mgła. W ciągu

dnia rozpogodzenie. Temperatura bez większych
zmian. Umiarkowane, potem słabnące wiatry
z kierunków północnych.

DYŻURY NOCNE APTEK
od4.IX.do10.IX.1933r.

1) Apteka pod Aniołem.
2) Apteka przy pl. Teatralnym .

3) Apteka p. Tarasiewicza.

MUZEUM MIEJSKIE otwarte codziennie
od 9—16. w niedziele i święta od U - 14.

- 0 -------

Z TEATRU MIEJSKIEGO.

Dziś, we wtorek operetka Straussa ,,KOBIE­
TA, KTÓRA WIE, CZEGO CHCE", która d o­
znała wręcz entuzjastycznego przyjęcia ze

strony licznie żebranej publiczności. Bohaterką
wieczoru jest artystka Ola Obarska, która da

się słyszeć na dzisiejszem przedstawieniu.
W środę ,,ŻONECZKA Z VARIETE'* tryska­

jąca brawurowym humorem farsa Moliera wy
konana z werwą przez naszych artystów.

- Ostrzeżenie. Nieznany osobnik, bardzo

przyzwoicie się przedstawiający pozwala Sobie
obchodzić sklepy z listą ofiar na rzecz Kuchni

Kresowej (Cieszkowskiego 9), wydającej bez­
płatne obiady dla niezamożnej inteligencji. Wo­
bec tego, że zarząd Kuchni żadnej zbiórki nie

urządza i nikomu upoważnienia na zbieranie
ofiar nie dawał, wyżej wymienione indywiduum
jest zwykłym oszustem, którego należy oddać
w ręce władz policyjnych.

- Ruch na Brdzie w czasie regat. Państwo­
wy Zarząd Wodny w Bydgoszczy podaje do

wiadomości, że w dniu 10 września br. — z po­
wodu mających się odbyć w porcie wewnętrz­
nym w Brdyujściu regat kobiecych, wstrzymuje
się na obszarze całego portu wewnętrznego —

ze względu na bezpieczeństwo publiczne, ruch

statków, tratew, lodzi, żaglówek i kajaków od

godziny 12 do godz. 19. Ewtl. ruch statków
pasażerskich może odbywać się tylko do przy­
stani w Łęgnowie.

- Dyrekcja Państwowego Seminarium Nau­
czy cielskiego zaprasza rodziców uczniów semi­
narium i szkoły ćwiczeń na zebranie, które

odbędzie się w sobotę, dnia 9. bm. o godz. 19

w lokalu seminarium.

IV-ty zjazd delegatów
Ch. Zw. Mł. Prac. ,.Odrodzenie,ł.

W dniu 10 września' odbędzie się w Po­
znaniu IV-ty Zjazd Delegatów Chrześcijań­
skiego Związku Młodzieży Pracującej ,(Od­
rodzenie".

W przeddzień zjazdu, t. ,j. dnia 9 wrze­
śnia rb: o godz. 7-ej wiecz. obradować bę­
dzie Centralny Komitet Wykonawczy w lo­
kalu organizacji przy ul. Skarbowej 12.

W dniu 10 września rb. o godz. 9 rano zo­
stanie odprawione nabożeństwo dla uczest­
ników zjazdu w kościele św. Marcina, a o

godz. 10-ej odbędzie się w sali gospody Zam­
kowej przy ul. śwy. Marcina 40 uroczysta
akademja dla członków i zaproszonych go­
ści.

O godz. 2-ej po poł. rozpoczną się ob ra­
dy zjazdu w lokalu organizacji przy ulicy
Skarbowej 12.

Dzień 11 września rb. przeznaczony zo­
stanie na zwiedzanie zabytków m. Pozna­
n ia przez tych delegatów i gości, którzy bę­
dą mogli w tym dniu pozostać.

Poważny rozwój Chrz. Zw. Mł. Prac. ,,Od­
rodzenie", który uwydatni! się zwłaszcza w

ostatnich 2-ch latach w całej Polsce, pozwa­
la przypuszczać, że na zjazd powyższy, któ-

WIELKIE M1ĘDZYKLUBOWE

NIEDZIELA 10 WRZEŚNIA
TOR REGATOWY BRDYUJŚCIE

15771 9 BIEGÓW. POCZ. O GODZ. 14 -TEJ.

ry jest dorocznym ogólno-polskim zlotem
tej organizacji, przyjadą, mimo ciężkich
czasów dzisiejszych — w pokaźnej liczbie
delegaci i goście z całej Polski.

Natychmiast po przyjeździe do Poznania
należy się zgłaszać do lokalu organizacji
przy ul. Skarbowej 12, w celu otrzym ania
karty uczestnictwa, adresu noclegu i wszel­
kich niezbędnych informicyj.

PROFESOR ROZTARGNIONY.
Pewnego profesora powiadamiają," że

przed chwilą został ojcem. Profesor pyta
o pleć:

- Muszę koniecznie wiedzieć — wola —

przecież nie wiem, czy zostałem... ojcem,
czy matką!

REGATY KOBIECE

w IKgdiioszczg.
Co mówi fachowiec o szybownictwie i lotach

szybowcowych.
(ak-) Wybudowanie pierwszych szybowców

w naszem mieście, o których poświęceniu pisa­
liśmy we wczoraj'szym numerze, wywołało żywe
echo wśród szerokich kół społeczeństwa, W tej
nowej dla szerokich rzesz dziedzinie, jaką jest
szybownictwo, zasięgnął nasz spraw 1 ' 'a io-

kalny opinji fachowcy, który wypowiedział się
jak następuje:

Szybownictwo jako takie jest starsze aniżeli
lotnictwo silnikowe. Lotnictwo silnikowe wzię­
ło właśnie początek z szybownictwa. Pierwsze
płatowce pionierów braci Wright i senjora Li-
lienthala były szybowcami. Gdy Lilienthal dla
startu posługiwał się wyższemi objektami, da­
chami lub stokami pagórków, z których plano­
wał ku ziemi, bracia Wright posługiwali się ka-

tapultą. Zarówno jeden jak i drugi rodzaj star­
tu jest dziś jeszcze stosowany. W ostatnich
czasach zaczęto stosować nowy rodzaj startu, t.

j. holowanie . Szybowiec przyczepia się na linie
do 100 m. długiej do zwykłego platowca, który
podholuje szybownika do wysokości 2.000 do
3.000 metrów, poczem następuje odrzucenie li­
ny. Bardzo popularne jest mniemanie, że start

szybowca może się odbywać tylko przy silniej­
szym wietrze. Jest to jednak błędne. Szybo­
wiec może nawet startować przy słabym wie­
trze lub nawet przy t. zw. ciszy przyziemnej.
W obozach szybowcowych jesteśmy często
świadkami, jak piloci holują swego startującego
kolegę linami na przestrzeni kilkunastu lub
kilkaset metrów dla nadania jego płatowcowi
należytego rozpędu.

Szybowiec różni się od platowca silnikowe­
go jedynie brakiem silnika i śmigła, a zamiast

podwozia z kołami posiada zazwyczaj zwykłą
płozę. Również uderza widza znaczna rozpię­
tość skrzydeł, dochodząca do 20 i więcej me­
trów. Gdy w płatowcu stosunek szerokości do

długości skrzydeł rzadko kiedy przekracza sto­
sunek 1:6, to w szybowcu stosunek ten docho­

dzi i nawet przekracza 1:10. Pozatem w pła­
towcu silnikowym obciążenie na 1 m. kwadra­
towy powierzchni nośnej dochodzi do 100 kg.,
w szybowcu normalnej konstrukcji stosuje się
obciążenie nie przekraczające 10 kg. na metr

kwadratowy.
Lot szybowcowy polega na umiejętnem wy­

korzystaniu prądów powietrza, które zależnie
od wysokości i konfiguracji terenu posiada róż­
ne szybkości, a nawet kierunki. Wyniki dłu­
godystansowe nie osiągają t. zw. piloci brawu­
rowi, lecz tylko ci, którzy poświęcają się do-
kładnem studjom prądów powietrznych. Pilot

znający dokładnie wpływ wiatrów, może się
wznieść na kilkanaście set metrów ponad miej­
scem startu i może nawet polecić w obranym
kierunku. Szybownictwo posiada poważne zna­
czenie jako przedszkole dla lotów silnikowych,
zwłaszcza lekkiemi platowcami sportowemi o

słabej mocy silnika. Pilot znający gruntownie
szybownictwo, nie będzie w razie wadliwego
działania silnika slcazany na łaskę losu i łatwiej
wyląduje bez wypadku.

Często się słyszy, że lotnictwo to drogi sport.
Lotnictwo jako takie może, bo cena silników
dochodzi do kilkanaście tysięcy. Ale szybowiew
można sobie już zbudować za 600—-900 zł. Z a ­
granicą można nabywać już gotowe szybowce
fabryczne za 100—200 dolarów. Przypuszczać
należy, że gdy znajdą się w odpowiedniej ilości

odpowiedni instruktorzy, szybownictwo będzie
mogło rywalizować z sportem kajakowym.

Zagranicą — zwłaszcza w Stanach Zjedno­
czonych i w Niemczech — ilość osób, posiada­
jących zezwolenie na loty szybowcowe, docho­
dzi do kilkadziesiąt tysięcy, a liczne dobrze

zorganizowane obozy szkolne wypuszczają co­
raz to nowe i liczniejsze zastępy, które w wy­
padku wojny po przejściu skróconego kursu pi­
lotażu zasilą kadry pilotów wojskowych.

Szybownictwo polskie posiada już ustaloną
tradycję i należy powitać z uznaniem inicjatywę
naszych kolejarzy. Miejmy nadzieję, że powsta­
ną liczniejsze ogniska tego szlachetnego sportu.

Grudziądz.
Apteka dyżurna: ,,Pod Lwem", ul. Pańska

nr. 19, tel. 40.
Teatr Miejski,

W sobotę 9. bm. gościnny występ teatru to ­
ruńskiego ,,Fraulein Doktor". Początek przed­
stawienia o godz. 8,30.

REPERTUAR KIN:

Apollo: ,,Szanghaj express" z Marleną Die­
trich.

Gryl: ,,Ekstaza” największe arcydzieło cze­
skiej sztuki filmowej.

Orze!: ,,Godzinę z tobą" i ,,Obrońca praw".
Polski Czerwony Krzyż. Grudziądzki oddział

Polskiego Czerwonego Krzyża wznowił z dniem
1 bm. swoją czynność. Sekretarjat przy ul. Sta­
rej 1 przyjmuje nadal zainteresowanych codzien­
nie w godzinach między 11 a 13.

Dożynki na rzecz budowy nowego kościoła
odłożone. Z powodu ulewnego deszczu zapo-

wiedziane na ubiegłą niedzielę dożynki zostały
odwołane. Jak się dowiadujemy, impreza ta.

odbędzie się z tym samym programem w przy­
szłą niedzielę.

W alka z żebractwem. Każdy uspołeczniony
obywatel winien być członkiem grudziądzkiego
okręgu ,,Caritas" i posiadać tabliczkę z napi­
sem: Członek Grudziądzkiego Komitetu Walki
Z Żebractwem G. O. C., zawieszoną u drzwi

swego mieszkania. Tabliczka ta uchroni go
przed natrętnemi włóczęgami. Tabliczkę taką'
można otrzymać w biurze grudziądzkiego o krę­
gu ,,Caritas", Rynek nr. 6, tel. 121.

Nieznany sam obójca. W sobotę w godzi­
nach południowych skoczył do Wisły jakiś nie­
znany mężczyzna w średnim wieku i więcej nie

wypłynął. W tym wypadku ma się do czynie­
nia prawdopodobnie z samobójcą. Zwłok jego

dotychczas nie wydobyto.

Budowa nowej centrali automatycznej - telefonicznej
w Grudziądzu.

Wzorem innych wielkich miast przystąpił
również Grudziądz do budowy nowego urządze­
nia telefonicznego automatycznego z licznika­
mi. Prace przygotowawcze są w pełnym toku.
Na dziedzińcu pocztowym buduje się specjalny
dom, w którym mieścić się będzie aparatura
nowego urządzenia. W okolicy dworca auto­
busowego wydzierżawiła Dyrekcja Poczt spec­
jalny plac, na którym wykonuje się rury beto­
nowe, które służyć będą d o ułożenia kabli pod­
ziemnych. J ak nas informują, kable położone
będą jeszcze przed nastaniem zimy, a nowa a-

parątura uruchomiona będzie do 1 lutego przy­
szłego roku.

Urząd Pocztowy przyjmuje już zamówienia
dla nowych abonentów o założenie połączenia
automatycznego. Opłata miesięczna wynosić b ę­

dzie 12,80 zł z kontyngentem 60 rozmow mie­
sięcznie. Każda dalsza rozmowa kosztować bę­
dzie 8 groszy. Od ogólnej sumy pozakontyn-
gentowej otrzymają abonenci S% rabatu. W

zakładaniu nowych połączeń telefonicznych jest
to wielkie udogodnienie, że założenie idzie na

koszt Urzędu Pocztowego, podczas gdy dotych­
czas związane z tem wysokie koszty opłacać
musiał abonent. Dla wielu abonentów prywat­
nych nowe połączenia telefoniczne będą daleko
tańsze, odwrotnie ogromnie przedrożą się w

przedsiębiorstwach takich, dla których telefon

miejscowy jest nieodzowny, gdzie w ciągu je­
dnego dnia wyczerpią trzy i więcej kontyngen­
tów. Zarządzenie pow'yższe będzie musiało u-

lec koniecznej zmianie.

Obchody ku czci Dana Sobieskiego
i Stefana Batorego w Bydgoszczy.

W niedzielę, 10. bm. popularna akademja
Związku Powstańców i Wojaków.

We wtorek 12, bm. o godz. 8 wieczorem

uroczysta akademja w Teatrze Miejskim.
W sobotę, 16. bm. o godz. 16 akademia w

Teatrze Miejsk. dla młodzieży szkolnej, a o go­
dzinie 19 pochód orkiestr na ulicach miasta.

W niedzielę, 17. bm. o godz. 10: uroczysta
msza św. w kościele farnym, odsłonięcie tablicy
pamiątkowej króla Stefana Batorego i króla
Jana III Sobieskiego na k o ś ciele Klarysek, po-

chód organizacyj' w. f. i p. w., kulturalno-oświa­
towych i t. p., koncert orkiestr w różnych
punktach miasta i popularne odczyty na przed­
mieściach.

— Pralnia chemiczna i iarbiarnia Anny Ko­
morowskiej, przeniesioną została z ulicy Grun­
waldzkiej, na ulicę Marsz. Focha 16. Zaznaczyć
należy, że pralnia, istniejąca już od lat 10,
obecnie urządzona została wzorowo, według
wszelkich najnowszych zasad techniki.



TCsgUtfeBmicig masi

waggfli gips.
n900 wolnych mieszkań",

O(l blisko dwóch miesięcy gonię po Byd­
goszczy w poszukiwaniu mieszkania 2—3.
pokojowego i niestety dziś jeszcze miesz*
kania nie znalazłem.

Nie powiem, że m am zbyt wielkie wy­
m ag ania co do położenia wzgl. komfortu
mieszkania, pragnę jednak mieszkanie, w

którem ludzie o średnim wykształceniu
m ieszkać mogą. Niestety takiego miesz­
kania znaleźć nie mogę, mimo rzekomych
900 ,,wolnych" mieszkań.

Za 5 zł zaprowadził mnie pośrednik, któ­
ry chełpił się posiadaniem najwięcej
mieszkań - na Okolę, pokazuje mi się
mieszkanie, że wstyd na nie spojrzeć. Ta­
pety obdarte. Sufit pełen plam, wskazuje
na to, że mieszkanie musi być mokre. Py­
tam się o czynsz? Miesięcznie 40 zł, za pół
roku zgóry i remont!

I tak największa część mieszkań bydgo­
skich wygląda, bowiem oglądałem ich z 20,
ani jedne nie lepsze od drugiego.

Ciekaw jestem, czy znajdzie się choć 200
mieszkań przyzwoitych bez remontu dla
urzędników kolejowych, m ających się spro­
wadzić z Gdańska. Z. Cz.

Publiczne zapytanie.
Od szeregu miesięcy istnieją w Bydgosz­

czy dwa sekretariaty Powszechnego Zwią­
zku Lokatorów i Sublokatorów R. P. — je­
den przy ul. Długiej 9, a drugi przy ulicy
Śniadeckich. Które z tych biur jest legalne?

Czy istotnie prezes Matuszczak jest urzę­
dowo upoważnionym znawcą od spraw
mieszkaniowych, a szczególniej w kwestji
orzeczeń dotyczących wartości czynszowej?

Obywatel.

Odpowiedzi redakcji
W. Z. Toruń. Adresu ,,Biura ożenkowe-

go" nie posiadamy.
W. Kryzowskj. i) Nam nieznany. 2)

Lwów. Chorążczyzna 17.
Jadowita, Kcynia. Wiersz byłby dobry,

gdyby nie był tak strasznie kiepski.
Anonimowi z ulicy Cieszkowskiego. Kto

rano wstaje, temu Pan Bóg daje. Uliczni
węglarze, rozwożą węgiel, podobnie jak
mleczarze i piekarze mleko i pieczywo oko­
ło godziny siódmej rano, co nie jest za-

wcześnie. Każdy chce żyć.
Ka. Dlaczego anonim?
,,Żeglarz". A podpisać się nie laska?
Irena H. Każdy lekarz poda pani sku­

teczną receptę.

S E CZYMASZJUZ LOSZ KOLEKTURY

Str. 8. I;DZIENNIK BYDGOSKI* środa, 'dnia; 6 w rześnia 1933 r. Nr. 204.
STT- ............. ...

----

... .. ,, ................... .................. ................... . .... ...... .. , -..... ii. i.n.i ..J,..mmmmm..L--- i .i.-- i ...... .g-'BBS

Czy należy ramować mężatki?
Ankieta ,. Dziennika Bydgoskiego**.

W kwestji tej pisze nam jeden z czytel­
ników:

Jestem zdecydowanym zwolennikiem re­
dukcji mężatek, których mężowie pracują i
w tej taktyce Rządu upatruję - w przeci­
wieństwie do uwag czytelniczki, która o-

statnio w tej nmterji glos zabierała - po­
ważny środek zaradczy wobec katastrofy
kryzysu i bezrobocia. W dowodzeniu po­
służę się najpierw argum entami podanemi
przez w spom nianą wyżej czytelniczkę.
,,Małżeństwo już samo przez się zawiera
groźbę redukcji" . A tak! Bo z chwilą, gdy
w nowozałożonem ognisku domowem środ­
ki utrzym ania zdobywać może dwoje osób,
to jak wysoce krzywdzącem byłoby to dla
tych rzesz mężczyzn, którzy również m arzą
0 szczęściu rodzinnem, a którym na prze­
szkodzie stoi nie obawa redukcji, lecz taka
tylko drobnostka, że nie m ają za co żyć!
Ale jest przecież także rzesza nie-mężatek,
które też chciałyby zarabiać nie tylko dla
siebie, lecz i na utrzymanie matki-wdowy
1 młodszego rodzeństwa.

Mało przekonywującym jest sposób zwal­
czania projektu redukcji mężatek przez
wskazywanie n a niestałość usposobienia
męża. Pomijając, że jest to argument co

najm niej obusieczny, chciejmy zauważyć
jedno. M aterjalna niezależność żony od mę­
ża ,i odwrotnie jest wymarzonem podłożem
do ,,w yprania się" z uczucia miłości. Za
pieniądze dużo można dostać. A taki u-

szczerbek, jakim jest niewątpliwie brak
pensji żony, jakże zbawienne ma skutki!

I mąż się nie bawi, bo za co? A żona jest
wierna, bo co zrobi bez męża, który ją utrzy­
muje? Więcej jest danych ku temu, by pa­
nowało szczęście rodzinne.

Rodzina. Słowo czcigodne, n ietylko przez
swą istotę, leęz uświęcone pracą i stara­
niem m atki wychowawczyni. Tu jest pole
działania kobiet, jej powołanie, tu kapitał,
którego oprocentowanie zależeć będzie od
wartości wkładu. Dziecko — to kapitał
nasz i narodu, sposób jego wychowania, to
wartość naszego wkładu. A proszę Was,
moje panie, gdzie są te porywające d ekla­
macje o kobiecie-matce, kobiecie-wycho-
wawczyni? Czyżby to były tylko słowa?
A jeśli w odpowiedzi powiecie mi: Pensja
męża nie wystarcza, ja muszę zarabiać -

to ja spytam: A cóż zrobią ci mężowie,
którzy wogóle pracy nie mają i na których
zwrócone są oczy całej rodziny?

Albo taka kwestja jeszcze. Na temat

,,szkodliwości i antyspołeczności". Inwazja
kobiet na stanowiska, które były i być po­
winny- n iep odzielną dziedziną mężczyzn,
sprawia, że tysiące mężczyzn zdrowych i
silnych, pełnych zapału do pracy, m arnuje
się. Żaden z nich nie założy ogniska do­
mowego, bo być utrzymankiem żony, to dzi­
wnie się słyszy. Oczywistem jest, że sytu­
acje pogarszają kobiety-mężatki. Rozważa­

nie więc na tem at ,,szkodliwości i anty-
spoleczności" winno być ujęte z tego punktu
widzenia.

Na zakończenie: Czy larum, jakie partie
mężatki podnoszą, jest naprawdę takie
przejmujące, skor zważymy, że Rząd Polski
zamierza tylko redukować te mężatki, któ­
rych mężowie zarabiają powyżej 500 zł mie­
sięcznie.

Szafować pieniędzmi, to przyjemna rzecz,
ale za 500 zł można żyć. Można wygodnie
żyć! E. M.

Związek byłych zawodowych
wojskowych.

Związek byłych zawodowych wojsko­
wych R. P. z siedzibą zarządu 'głównego w

Bydgoszczy, skupiający w swym szeregu
wszystkich byłych podoficerów zawodo­
wych oraz podoficerów zawodowych w sta­
nie spoczynku, owocna działalność którego
w strzeżeniu praw swych członków, datuje
się już od roku 1928, ufny w pomoc *i po­
parcie czynników decydujących, dowodem
czego niechaj będzie ostatnie zarządzenie
ustawowe, tak długo oczekiwane i tak do- I

sądnie decydujące o zapewnieniu bytu I
podoficerom zawodowym, zw alnianym z

czynnej służby wojskowej, kontynuuje dal­
szą wzmożoną pracę dla dobra członków w

całej rozciągłości umożliwionej statutem .

Kola Związku obejmują teren całego
państwa polskiego.

Zarząd główny Związku skutecznie in-

terw enjuje w spraw ach członków u władz
czy to w kwestji posad, czy też wreszcie
w wyjednaniu zaopatrzenia emerytalnego,
wzgl. inwalidzkiego.

Związek byłych zawodowych wojsko­
wych będąc równocześnie organiza'cją P-
W. jako taki zgłosił swe przystąpienie do
Federacji Związków Obrońców Ojczyzny.

Do ńiezrzeszonych b. podoficerów za­
wodowych zarząd główny Zwiąku zw raca

się niniejszem z apelem, ażeby w intere-
się wła sny m bezzwłocznie zgłaszali się w

charakterze członków do poszczególnych
kół, wzgl. do s ekretariatu w Bydgoszczy,
ul. Poznańska 7, II, który udziela wszel­
kich informacyj w spraw ach Związku.

o-----

CH. D. KOŁO ŚRÓDMIEŚCIE.
Zebranie miesięczne odbędzie się w pi%­

tek, dnia 8 bm. o godz. 7.30 w hotelu Leng­
ning.

Ze względu na wygłoszenie dwóch refe­
ratów przez p. redaktora Formańskiego i p.
prezesa Beyera, przybycie wszystkich człon-,
ków konieczna. Sympatycy mile widziani.

Zarząd.

Dwaj przyjaciele na plaży orłowskiej uży­
wają słońca i powietrza w miłej zgodzie

i wzajemnej adoracji.

POWSTAŃCY BYDGOSCY
składają hołd poległym towarzyszom

broni.

Nowi pomocnicy gastronomiczni
z dowodami uzdolnienia*

(n) Komisja egzaminacyjna przy Związku
zawodowym pracowników przemysłu gastrono-
miczno-hotelarskiego w Bydgoszczy dopuściła
w tym roku do egzaminu tylko pięciu prakty­
kantów , którzy oprócz zaświadczeń o ukończe­
niu conajmniej 3-letniej nauki w zakładzie ga­
stronomicznym złożyć musieli dowody, iż regu­
larnie uczęszczali na fachowe wykłady w pań­
stwowej szkole dokształcającej.

Wymagane dowody uzdolnienia wydaje
Związek tylko tym kandydatom, którzy wykażą
znajomość towarów, fachowej obsługi, posiada­
ją dystynkcję i ewtl. znajomość obcych języków.

Egzamin w dniu 4 września br. w Byd­
goszczy zdali:

Dobrze: Jan Klóska, praktykant w restau-

racji ,,Pod Orłem" i Jan Tarsa, praktykant w

restauracji p. Jankowiaka (hotel Lengning).
Dostatecznie: Franciszek Przybyła (bar

r,Ul"), Konrad Matysik (hotel Rosenfeld) i Ber­
nard Kwiatkowski.

Komisji egzaminacyjnej przewodniczył p.
Kazimierz Dzikowski z Inowrocławia, prezes
Związku pomocników gastronomicznych obu

województw: poznańskiego i pomorskiego.
Członkami komisji egzaminacyjnej byli starsi

kelnerzy pp.: Schlabs (z Pod Orla), Częstochow­
ski (z Gastronomji), Theiss (,,Morskie Oko")
i kuchmistrz p. Kwasikowski (z Pod Orła).

Egzamin odbył się w lokalu własnym po­
mocników gastronomicznych ,,Gastronom" przy
ulicy Jagiellońskiej. Egzamin trwał blisko

pięć godzin.

Z TEATRU MIEJSKIEGO.

MMMMvietup
Operetka w 5 obrazach według L. Verneuira.

Muzyka Oskara Straussa.

Występ gościnny Oli Obarskiej.
Wątek sceniczny, mimo operetkowego zało­

żenia, mógłby równie dobrze służyć za materjał
do poważnego dramatu; treść obfituje w szereg
momentów, które natrafiwszy na odpowiednio
czuły grunt, z pewnością zdolne byłyby wzru­
szać do głębi serfca. Kobieta, która przez życie
szła pewnym zwycięstwa krokiem, której
bujna przeszłość liczy się na sztuki dymisjono­
wanych i złamanych serc męskich, znalazła się
nagle wobec przeszkody, której przekroczyć
nie miała ani odwagi, ani sił. Nie znajdując
nigdy godnych siebie rywalek, znalazła ją we

własnej córce. Do walki o mężczyznę stanęły
oko w oko, z jednej strony matka, zbyt piękna
jeszcze i zbyt przez świat uwielbiana, by się
odsunąć od jego pokus, z drugiej — córka, mło­
dziutka wprawdzie bardzo, ale na tyle już doj­
rzała, by walczyć odważnie i mężnie o budzące
się prawo do miłości. JJb re tto skonstruowane

jest bardzo szczęśliwie i śmiało możnaby je
uznać za wzór operetkowego tekstu. Muzyka
nosi na sobie firmę zbyt solidną, by nie wzbu­
dzić zupełnego do siebie zaufania. Melodje j
Straussa są pełne poezji, sentymentu i owej
specyficznej atmosfery wiedeńskiej, zawsze peł­
nej uroku i romantycznego blasku. Szkoda
wielka, że zdekompletowana do minimum orkie­
stra naszego teatru nie pozwala na dokładne
odtworzenie straussowskiej partytury, pozbawia­
jąc tem samem słuchacza wielkiej części jej
piękna, ukrytego właśnie w instrumentacji.

Trio głównych postaci sceny tworzą: Kora-

bianka, Obarska i Zayenda. Każdorazowy wy­
stąp Korabianki cechuje niezwykle szczere

i poważne ustosunkowanie się do jej roli, co

przy solidnej poezji aktorskiego talentu daje jej
możność odpowiedniego wczuwania się w od­
twarzane sytuacje i kreowanie postaci, pełnych
życiowego realizmu. Jest to wielką jej zaletą,
nieczęsto niestety wśród aktorów spotykaną.
Jej Manon Cavallini jest postacią żywą, która

upaja się hołdami miłości, skladanemi u jej
królewskich stóp, lecz rezygnuje z ,,wiosny ży­
cia" gdy zabiło w niej serce matki, A czyni
to wszystko z takim wdziękiem, tak naturalnie
i ujmująco, że dziwić się nie można, gdy pu­
bliczność coraz wyraźniej i szczerzej okazuje
jej swoją wdzięczność i.sympatję.

Ola Obarska , niedawno przez astronomów

teatralnych stolicy odkryta ,,gwiazdeczka" wy­
stąpiła na gruncie rodzinnym po raz pierwszy
i ona sądzę była głównym magnesem, który
ściągnął do teatru rekordową liczbę publiczno­
ści. Mimo krótkiej stosunkowo karjery arty­
stycznej, Obarska zachowuje się na scenie, jak
aktorka rutynowana, która zna publiczność
i własne zalety, świetne warunki zewnętrzne,
swoboda aktorska, a przedewszystkiem to,

,,że i ona wie, czego chce" to atuty niecodzien­
ne. Także głosowo przedstawia się Obarska

niezwykle korzystnie, choć tu, p.rzy jej młodości

możnaby jeszcze niejedno polepszyć. Szczegól­
nie rejestr górny wydaje mi się trochę ,,forso­
wany", co w stosunku do dobrze i łagodnie
brzmiącej średnicy, odcina się zbyt jaskrawo.

Zayenda miał znowu raz rolę stuprocento­
wego amanta. Wymagania stawiane aktorowi

przez tę rolę, są tak stereotypowe i stale się
powtarzające, że na wykazanie pewnych no­
wych ze strony artysty zdobyczy nie byłoby
nawet, mimo jego najszczerszych chęci, miejsca,

ani sposobności — śmieszny łańcuch, stale zmie­
niających się przyjaciół i ,,ofiar" Manon sta­
nowią między innymi: Andrzejewski, Przebiński,
Ckin i wreszcie Olędzki, jak zwykle główny fa­
brykant śmiechu.

Reżysersko doskonale rzecz opracował Cy­
bulski, który w-ystąpił również w dwóch rolach

drobniejszych. Efektowne pomysły dekoracyjne
Krassowskiego przyczyniły się w dużej mierze
do ogólnego sukcesu. Dyrygował L. Hładyło-
wicz.

,,Kobieta, która wie, czego chce'* zasługuje
w pełni na powodzenie i z pewnością długo
się utrzyma na teatralnym afiszu.

Alf. Rosler.

Kalendarzyk zebrań Ch. Z.Z.

Posiedzenie zarządu okręgowego Ch, Z. Z.

odbędzie się we wtorek, 5. bm. o godz. 18,30
w sekretariacie ul. Dworcowa 5.

Obecność wszystkich członków pożądana.
Przewodn iczący.

GRUPA UCZESTNIKÓW ,,LETNISKA AKADEMICKIEGO" W KUNOWIE KRAM­
SKIEM, ZORGANIZOWANEGO PRZEZ ,,BRATNIA POMOC" STUDENTÓW W. S H

W POZNANIU.

Siedzą od strony lewej: prezes B ratniej Pomocy, p. J. Mertka, dyrektor. Banku Pol­
skiego w Poznaniu, p. K. Wardejn, p. kuratorowa Maciejewska, p. radca Smoliński,

p. prezes Fr. Maciejewski, kuratorB ratniej Pomocy, p. red. J. Kruszona.
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Coś nowego w Bydgoszay.
Pociąg silnikowy na koiejce powiatowe! uruchomiony zo­
stanie w końcu bieżącego miesiąca na iinji Bydgoszcz -

koronowo.
(wk) Dzienniki przyniosły nam przed kilku

d'niami wiadomość o uruchomieniu w Krakowie
pociągu silnikowego, kursującego między Kra­
kowem a Zakopanem, pod nazwą ,,torpedy pod­
halańskiej". Dzienniki, chwaląc sprawność te­
go pociągu, szczególnie podkreśliły jego s z y b ­
kość i wygodę.

Jak się dowiadujemy, taki sam w ó z silniko­
wy (motorowy) dzięki zabiegom wydziału po­
wiatowego, uruchomiony zostanie w końcu bie­
żącego miesiąca na odcinku kolejki powiatowej
Bydgoszcz — Koronowo.

Narazie uruchomiony będzie jeden z, do

którego jednak każdej chwili w razie potrzeby
doczepiony być- może drugi wagon.

Szybkość przejazdu tym wozem wzrośnie —

jak nas informują - o 50 procent od dotych­
czasowej, tak, że podróż z Bydgoszczy do Ko­
ronowa będzie trwała niespełna 3 kwadranse.

Wóz kursować będzie cztery razy dziennie

tam i z powrotem, co trzy godziny, a prócz
tego puszczony zostanie jeden pociąg zwykły.
Ruch więc na tym odcinku zostanie uregulowa­
ny, ku wygodzie i potrzebom publiczności.

Wróćmy jednak do samego wozu. Otóż
wóz ten, dostosowany ma być całkowicie do

nowoczesnych wymogów i co z uznaniem pod­
nieść należy, wykonany w jednej z najstarszych
i najwięcej znanych firm krajow ych. Napędza­
ny będzie dwoma silnikami Benzynowemi, zao­
patrzony w światło elektryczne i centralne

ogrzew., wygodny i przyjemny w ruchu, mieści
34 miejsc siedzących i 20 stpjących. Przyczepka
pomieści 50 pasażerów. Długość jego wynosi
przeszło 12 metrów.

Siedzenia wygodne, na sprężynach, kryte
skórą, wykonane jak dla kasy drugiej, chociaż

ceny pozostaną dotychczasowe, jak w klasie

trzeciej, a to ze względu na tańszą eksploatację
wozu.

Wozy silnikowe nie mają jeszcze szerszego
zastosowania, j; uwagi jednak na dodatnie pró­
by odbyte zagranicą, przypuszczać należy, że

rozwój kolejnictwa w najbliższych latach pój­
dzie w tym kierunku.

Pierwsza próbna jazda na odcinku Byd­
goszcz — Koronowo odbędzie się prawdopodob­
nie w drugiej połowie września.

— Przeniósł swą praktykę lekarz
chorób wewnętrznych i dziecięcych dr,
med. A. Kerz z ul. Gdańskiej 57 na ulicę
Dworcową 12. Zwracamy uwagę na o-

głoszenie.
— We wtorek, dnia 5 bm. o godz. 18-ej od­

będzie się w Ratuszu (pokój 18) sala posie­
dzeń Magistratu) posiedzenie Wydziału Wy­
konawczego Komitetu Dni Chbpinowskich.

Pamiętajmy o potrzebach straża*

ctwa wielkopolskiego.
Mało komu wiadomo - poza ironem czyn­

nych działaczy pożarniczych, że' na terenie Pol­
ski istnieje około 11000 ochotniczych straży
pożar nych złączonych przez swe związki po­

wiatowe i wojewódzkie. Organizacja ta zrzesza

pod jednym statutem około 400.000 członków

czy nny ch jednolicie umundurowanych, jed no­
lite ma regulaminy ćwiczeń, a karność i b ez ­
interesowność jako główne hasła ma wytknięte.

Na terenie województwa poznańskiego roz­
wija od lat 14 Związek Straży Pożarnych Wo­
jewództwa Poznańskiego swą pożyteczną dzia­
łalność. Przyjęte po zaborcach 109 och otnicz ych
straży pożarnych zwiększył Związek do 850
stra ży . Liczbę okręgów powiększono z 7 na 27.

Związek przeszkolił na 164 kursach obrony
przeciwpożarowej 6645 naczelników i dowód­
ców straży. Przez wyszkolonych fachowców

utrzymuje Związek stałą kontrolę nad stanem

obrony przeciwpożarowej na terenie woje­
wództwa.

W czasie odbywającego się od 3 do 11 bm.

, , T ygodnia Strażackiego" społeczeństwo choć
w części, może odpłacić się strażąctwu, dając
mu środki na zaopatrzenie straży w nowoczesny
sprzęt. i.

Pamiętajmy, że straże gaszą dziś przeciętnie
10 pożarów dziennie!

W czasie przyszłej wojny lotniczo-gazowej
pożarów będzie 10-krotnie, nawet 100-krotnie

więcej. Szeregi straży pożarnych i sprzęt
przeciwpożarowy okażą się wówczas za

szczupłe i niewystarczające. Pomyślmy już dziś
o dostatecznej obronie i udzielmy poparcia
moralnego i materialnego swej straży pożarnej!

Zgłaszanie zmian adresów
w dyplomach szofcrskich.

Prezydent miasta zwraca uwagę na

gg 63 i 67 rozporządzenia ministerjal-
ńego z dnia 15 stycznia 1933 r. o ruchu

pojazdów mechanicznych na drogach
publicznych (Dz. U. R P. nr. 9, poz. 55*)
na podstawie których posiadający po­
zwolenie na prowadzenie pojazdów me­
chanicznych obowiązany jest w razie

zmiany miejsca zamieszkania przedsta­
wić to pozwolenie w ciągu dni czterna­
stu powiatowej władzy administracji o-

gólnej, w której okręgu zamieszkał ce­
lem odnotowania zmiany adresu.

Posiadacze dyplomów szoferskich za­
mieszkali na terenie miasta Bydgoszczy
winni zgłaszać zmiany adresów w refe­
racie pojazdów mechanicznych przy 'ul'

Grodzkiej 25, pokój 20.

Winni niezastosowania się do wyżej
wymienionego przepisu ulegną grzy­
wnom porządkowym.

(ak.) Liczne rzesze publiczności i

sznury aut płyną codziennie pa ul. Król/

Jadwigi, gdzie rozbił swe namioty sła­
wny cyrk Staniewskich, mogący śmiało
współzawodniczyć z najlepszemi przed­
siębiorstwami zagranicznemi tego ro­
dzaju. Powodzenie to całkowicie jest u-

zasadnione, gdyż program jest bardzo

obfity i doborowy, stojąc na bardzo wy­
sokim poziomie.

Wśród wielu atrakcyj cyrku Sta­
niewskich na pierwszy plan wysuwają
się olśniewające produkcje niezrówna­
nego króla żonglerów artysty włoskiego
Maksymiljana Truzzi. Martwe przed­
mioty słuchają go jakby uznawały w

nim tyrańskięgo władcę. Doprawdy już
choćby dla tego artysty'warto zwiedzić

cyrk Staniewskich.

Pragnąc na zakończenie wszystkim
umożliwić zobaczenie bogatego progra­
mu, dyrekcja cyrku wydała zarządzenie,
iż zakupując jeden bilet za odpowiednią
opłatą otrzyma drugi bilet — bezpłat­
nie. Nie należy więc pominąć takiej
wspaniałej sposobności i skorzystać z

bezpłatnego biletu, ażeby podziwiać cu­
da cyrku Staniewskich. Dziś we wtorek
i jutro w środę dwa przedstawienia po­
południowe po bardzo niskich cenach

(50 gr do 1 zł) i przedstawienia wieczo­
rowe.

w aptece:.

- Przed tygodniem kupiłem plaster, któ­
ry miał usunąć reumatyzm.

- A czem mogę dziś służyć?
- Proszę o środek, który usunie pla­

ster.
NA KONCERCIE.

- No jakże pan znajdujesz tego skrzyp­
ka? Dobrze grał, co?

- Przypomina mi Paderewskiego.
- Paderewski przecież nie jest skrzyp­

kiem.
- On też nim nie jest.

W Bydgoszcz, Pomorska 1
Toruń, Żeglarska 31 fig

(16424

PROGRAM W KINACH:

APOLLO (ul. Krasińskiego) demonstruje nie­
zwykle melodyjną operetkę filmową p. t. ,,Ma­
leńka z Montparnasse1* z udziałem uroczej Gra­
zie del Rio i Lucjana Golasa. Treść nadzwyczaj
oryginalna, akcja urozmaicona w zręcznem uję­
ciu o pomysłowych epizodach. W programie
dodatki dźwiękowe. Premjera cieszyła się po­
wodzeniem i przyznać należy, że w zupełności
zasłużonem.

BAŁTYK wyświetla dziś w dalszym ciągu
arcysensacyjny film z Harry Peelem pt. ,,Wśród
1000 niebezpieczeństw" oraz potężny dramat
z Milton Sills'em p. t. ,,Palący żar".

KRISTAL. Aby udostępnić widzenie tego
arcydzieła kinematografii polskiej p. t. ,,Jego
ekscelencja subjekt", rozpoczyna przedstawie­
niajużogodz.5popoł., dalszeo7i9.W
dźwiękowcu tym, o zakroju komedjowym świet­
ne tworzą typy: subjekta Bodo, bogatego prze­
mysłowca Tom i matkę Ćw-iklińska oraz śliczne

dziewczątko Bonita. Piosenki, humor, dużo

rozmaitych scen daje moc wrażeń i zadowole­
nie artystyczne, tcmbardziej że strona dźwięko­
wa pierwszorzędna. Prócz tego nadprogram.

MARYSIEŃKA. Dziś nowy program. Dwa

przeboje. W jednym występuje idealna para
kochanków Joan Cravford i Clark Gable p. t.

,,Kobiety bez przyszłości". Niezwykła epopea
kobiet, goniących za uciechami i dobrobytem,
narażających się na skandale i obmowy. Treść
zatem zajmująca a i strcna techniczno-dźwię-
kowa bardzo pomysłowa. Drugi film to emo­
cjonujący ,,Jeździec bez trwogi** z ulubieńcem

pełnym młodzieńczej werwy i odwagi Tom
Keene. Śledzić będziemy w tym obrazie szalone

tempo akcji, słuchać melodyjnych pie-śni i po­
dziwiać odwagę i zręczność.

REWJA jeszcze dziś czarować będzie
piękną, melodyjną operetką filmową p. t. ,,Dwa
serca biją w walca takt" i djalogiem i piosen­
kami w polskim języku, nagranemi przez pol­
skich artystów Józefa Rychtera i Stęfana La­
skowskiego, żHanych nam z miejscowej sceny.
Uzupełnia program emocjonujące ,,Dzieje uwie­
dzionej kobiety".

SŁONCE (ul. Św. Trójcy). Dziś premjera pb-
dwóinc-fo - og-amu. Na ekranie wstrs-. -ająęy
dramat z prawdziwego zdarzenia p. t. ,,Ostatni
monarcha'*. Tragedja królewskich serc. Film
ten ilustruje tragiczne dzieje rodu Habsburgów.
Romans arcyksięcia, morderczy Zamach w Se-

rajewie, śmierć Franciszka Józefa, wybuch woj­

ny, upadek Austrji, ucieczka Karo-la I. W ro­
lach głównych Rełschaft, Fryland i Erna Mare­
nę. Na scenie rewja - operetka w 12 obrazach

p. t. ,,Słońce w słońcu". Początek o 7 i 9.

PROGRAM RADJOFONICZNY.
ŚRODA, 6 WRZEŚNIA.

WARSZAWA-RASZYN. 7 ,00-8,00: Audycja
poranna. 12.05: Koncert popularny z ogrodu
,,Bagateli". 14,55: Muzyka z płyt i kpmuni-
katy. 16,00 Muzyka lekka z płyt. 17,00:
Odczyt aktualny. 17,15: Koncert oo listów
(Wraga —- bas). 18,15: Odczyt pt. ,,Miłość
wielkiego króla" (Sobieski i Marysieńka).
(Transm. ze Lwowa). 18,35: Recital Ilony
Bardy-Briesemeister (śpiew). 19,40: Kwa­
drans literacki: Nowela Piotra Choynowskie-
go p. t. ,(Zdrada". 20,00: Recital fortepiano­
w'y St. Szpinalskiego. 20,50: Dziennik wie­
czorny. 21,00: Skrzynka pocztowa rolnicza.

21,10: Muzyka lekka. 22,00: Odczyt w ję­

zyku esperanckim. 22,25: Wiadomości spor­
towe. 22,40: Muzyka taneczna z Ciecho­
cinka.

ZAGRANICA. Daventry. 15,15: Koncert sym­
foniczny. Moskwa (Stalin). 17,25: ,,Traviata"
opera Verdiego. Londyn Regional. 20,00:
Wieczór Brahmsa. Kopenhaga. 20,10; Kon­
cert symfoniczny. Strasburg. 20.30: Kon­
cert symfoniczny. Medjolan. 20,30: ,,Wesoły
wieśniak" operetka Leo Falla.

,,Sokół" żeński.
Dziś we wtorek o godz. 7 wieczór posie­

dzenie zarządu w sekretarjacie. ,

Zebranie plenarne w środę, 6. bm. o godz. 8

wieczorem w sekretarjacie ul. Dworcowa. O

liczny udział członkiń uprasza się.

Śmierć na schodach.
Staruszek spadł ze schodów i zabił się-

(ak.) Dziś we wtorek rano o godz.
148 wydarzył się tragiczny wypadek w

domu przy ul. Wincentego Pola 15.

Siedemdziesiątsiedem letni emeryt Au­
gust Lunkenbein zamierzał z mieszka^
nia swego, położonego na pierwszem-
piętrze, udać się dó miasta.

Tymczasem staruszek na schodach

potknął się i zleciał w ęlół. Sąsiedzi,
słysząc krzyk i hałas pobiegli z pomocą.
Oczom ich przedstawił się straszny wi­

dok. Staruszek z roztrzaskaną głową
leżał na ziemi, dając słabe tylko oznaki

życia. ...

Zawezwano natyc'hmiast karetkę Po­
gotowia Ratunkowego, która zawiozła

ciężko rannego do szpitala Diakonisek.
W drodze do szpitala jednak Lunken­
bein zmarł. Lekarz stwierdził u starca

pęknięcie czaszki. Zwłoki złożono tym­
czasowo w kostnicy szpitala.

W Bydgoszczy dużo kursuje
iałszgwgchlO-złodóweK

Aresztowanie czterech osób za usiłowane puszczanie ich w obieg.

W ostatnich dniach pojawiła się w

naszem mieście większa ilość fałszy­
w ych dziesięciozłotówek. Przyłapano
znowu kilka osób w chwili puszczenia
w obieg falsyfikatów. W jednym tylko
dnip policja aresztow ała cztery osoby.

Szerokim rzeszom publiczności nie

wiadomo, że świadome puszczanie w

obieg fałsżywych monet jest tak samo

karalne, jak podrabianie monet. Kto raz

otrzymał fałszywą monetę, ten już stra­
cił. Koniecznem jest zwrócić więcej u-

wagi przy przyjmowaniu srebrnych mo­
net. Nie chcąc narazić się na przykre
następstwa radzimy nie ryzykować

puszczanie w obieg fałszywych monet.

(ak.)

Bank Polski płacił w dniu 5 bm. za:

dolary amerykańskie 6,10
funty sztęrlingów 23,01
franki szwajcarskie 172.00
franki francuskie . 34,88
marki niemieckie 210.00

guldeny gdańskie 176,02
liry włoskie 46,76
floreny holenderskie 358,65

Giełda zbożowo-lou/arowa
w Bydgoszczy

Warunki: Handel hurtowy,parytet Bydgoszcz,
ładunki wagonowe, dostawa bieżąca, za 100 kg.
Notowania odbywają się we wszystkie

dni powszednie.
Notowania z dnia 4 września br.

cena cena

transakcyjna orientacyjna
Żyto 30 t o n .............. zł. 13,80 13,00-13,50

Usposob. spokojne
Pszenica 15 ton . . . zł. 20,50 19,25—20,00

Usposob. spokojne
Jęczmień browarowy - - zł. 15,00—16,00
Jęczm. przem. - - -

* zł. 13,75-14,00
Usposob. słabsze

Owies - zł. 11,75—12,00
Usposob. spokojne

Mąka żyt. 65% wł. worka zł. 21,00-21 ,50
Usposob. spokojne

Mąka psz. 65% wł. worka zł. 33,00-35,00
Usposob. spokojne

Otręby ż y t . ...................zł. 7,50— 8,r0
Otręby pszenne - *zł. 9,00— 9,50
Otręby pszenne grub e -zł. 9,25— 9,75.
R z e p a k ............................ zł. 31,00—33,U0
Rzepik zimowy -* -

. zł. 33,00-35,00
Peluszka .................. zł 12,00—13,00
Groch Victoria -. .

* zł. 20,00—22,00
Groch Folgera .. . . zł. 22,50—24,50
Ziemniaki jadalne - - zł. 2,25— 2,59
Mak niebieski - - - zł. 53,00 - 55,00
G o rc z y c a ........................ zł. 37,00—39,"0
Siemię lniane - -- - - zł. 35,00-37,00

Ogólne usposobienie spokojne.

Transakcje na odmiennych warunkach :

1260,6 w tem 300 ton żyta, 415 ton pszenicy,
120 ton jęcz. brow., 60 ton jęcz. przerii,, 10
ton owsa. 68,1 tonmąki pszennej, 55 ton

mąki żytniej, 130 ton otrąb żytnich. 30 ton

grochu Folgera, 15 ton grochu polnego, 12
ton gorczycy, 30 ton zieinu. jadalnych, 15 ton

peluszki.
Ogółem handlowano 1318,6 ton.



Str. 10. fcDZIENNIK BYDGOSKI1* środa, d nia 6 września 1933 r.
Nr. 204.

Starosta dożynkowy z kaszubami
w Toruniu.

2-godzinny pobyt w Bydgoszczy.
pagórki, urodzajne doliny, tworzą krajobraz
pełen wdzięku i uroku. Szczególny wdzięk, na­
dają ziemi kaszubskiej liczne jeziora, które po­
rozrzucane po całym obszarze dają mieszkań­
com obfite połowy ryb, a pozatem ściągają wie­
lu turystów i letników.

Wracający z dorocznych dożynek ze Spały
Kaszubi wstąpili na kilka chwil do Torunia.
Barwne ich stroje a przytem wesoły nastrój
i kaszubska mowa, budziły wśród mieszkańców
Torunia zrozumiałe zaciekawienie i podziw.

W liczbie 130 dożynkarzy pojechali oni pod
przewodnictwem wicestarosty morskiego p.
Bolduana do Spały na uroczystości dożynek.
Starostą dożynkowym był w tym roku Ka­
szuba wójt Miotk z Ludzina pow. Morski. W
drodze powrotnej wstąpili oni wczoraj rano do

Torunia, gdzie po zwiedzeniu stolicy Pomorza
mile czas spędzili przy śniadaniu w lokalu Kan-

torowicza, poczem na pamiątkę miłego pobytu
dokonali wspólnej fotografji. W południe ru­
szyli w dalszą podróż, zatrzymując się na dwie

godziny w Bydgoszczy.
Przy tej sposobności pragniemy nieco do­

rzucić o Kaszubach.
Kaszubi zamieszkują północną część woje­

wództwa pomorskiego. Ziemia kaszubska z jed­
nej strony graniczy z Niemcami, odwiecznymi
wrogami Kaszub i Polski, z drugiej strony o to-

toczna jest błękitnem morzem polskiem.. Nie­
przychylne warunki polityczno-społ. wytwo­
rzyły ludność twardą, skrzętną, przywiązaną do

swojej gleby, wiary, mowy i obyczajów.
Kaszubi czuli się zawsze Polakami

i dziś dopiero po przyłączeniu Pomorza do Pol­
ski poznajemy, jak bardzo ludność kaszubska

potrafiła utrzymywać swoją polskość. Język,
którym ludność kaszubska mówi, to narzecze

kaszubskie czyli gwara kaszubska. W czasie
niemieckim ludność kaszubską zmuszano do po­
sługiwania się językiem niemieckim, a jednak
w każdym domu znajdowała się gazeta polska a

a w wiosce bihljoteka T. C. L. j
Lasy, jeziora, góry, przepięknie zalesione

KOMUNIKAT KOMISJI SPORTOWEJ
POM.O.Z.L.A.

Pom. O.Z.LA. przeprowadza w dniach 16
i 17 września br. dziesięciobój panów, oraz

w dniu 17 września trójbój pań i trójbój se-

njorów' o mistrzostwo Pomorza w Bydgosz­
czy na Stadjonie Miejskim. Początek zaw'o­
dów w dniu 16 m. o godz. 16-ej.

Wpisowe od dziesięcioboju zł 1. -

, od trój­
boju zł 0,50. Zgłoszenia w'raz z wpisowem
nadsyłać do dnia 9 bm. na ręce przewodni­
czącego p. Głowackiego, Bydgoszcz, ul. No­
w'odworska 55. Zgłoszenia spóźnione nie bę­
dą. uw'zględnione.

AKADEMICKIE MISTRZOSTWA
ŚWIATA.

Turyn. W odbywających.się w.Turynie
akademicki-ch mistrzostwach świata uzyska­
no nast. w-ażniejsze wyniki:

w turnieju na florety Anglja pokonała
Niemcy lepszym stosunkiem trafień przy i-
dentycznej cyfrze punktów 8:8. Niemcy po­
konały uprzednio Węgry 4:2, Italja — Wę­
gry 9:1, Francja — Anglja 16:0. Anglja --

Węgry 2:14, Italja — Czechosłowacja 16:0,
Francja - Hiszpanja 15:1.

W mistrzostwach rozpoczęły się już gry
w tenisie i w boksie. Jak w'iadomo, Polska
w zawoda-ch tych udziału nie bierze.

W piłce nożnej Niemcy pokonali Wę­
grów 4:2 (2:2).

SZWECJA - NORWEGJĄ 117:56.
Berlin. Międzypaństw'owy mecz lekoatlc-

tyczny Szwecja - Nórwegja zakończył się
zw'ycięstwem Szwedów' w sto su nku 117:56.

PAOVO NURMI ZNOWU NIEPOKONANY.
Helsinki. Na zawodach lekkoatletycznych

w' Ułeaborg mistrz świata Paovo Nurmi o-

siągnął znowu wspaniały sukces. Wziął
mianowi-cie udział w biegu na 5000 m., z aj­
mując w' nim pierwsze miejsce w doskona­
łym czasie 14:46,6 przed Mattilainem , któ­
ry osiągnął 15:03. Na zawodach tych starto­
w'ał rów'nież mistrz świata w rzucie .oszcze­
pem Matti Jaryinen, który uzyskał w'spania­
ły rzut na 75.95 m.

MISTRZOSTWA TENISOWE POLSKI.

Warszawa, 5. 9. (PAT). Wczoraj z powo-.
du niepogody zapowiedziane międzynarodó-
we mistrzostwa tenisowe Polski nie rozpo­
częły się. Pierw'sze gry w turnieju tym, któ­
ry zgromadził czołow'e rakiety polskie i kil­
ka znakomitych nazwisk zagranicznych, roz­
poczną się dziś, we w'torek n a kortach Legji
od rana i trwać będą do godz. 13, poczem
od godz. 15 do zmroku.

POJEDYNEK WIOŚLARSKI
ZAWODOWCÓW.

BOB PEARCE

Toronto. Odbył się tu p ojedynek wioślar­
ski dwóch znanych zaw-odowców świata,
startujących na jedynkach. Bieg odbył się
lią dystansie 3 mil angielskich. Zwyciężył
obecny mistrz świata zawodowców, Austra­
lijczyk, Boby Pearce, w czasie 19 min., 26 s.

przed Anglikiem Wed Phelps, różnicą 200
jardów .

Czas Anglika 20 min. 36 sek.

Czwarty etap biegu dooKołaPolski
w ygrywa Olecki.

W ilno . W poniedziałek rozegrany został
czwarty etap biegu kolarskiego pod nazwą
,,Dookoła Polski" na trasie Grodno-Wilno.
Dystans 188 kim. Z Grodna wystartowało

33 zawodników; . Przybyło na metę. tylko 30.
Na trasie tej zrezygnowali z dalszego biegu
emigrant polski z Paryża H adryś.i Cieniew-
ski (WTC). Trasa była bardzo ciężka, roz­
mokła od bezustannie padającego deszczu.

Pierwszy przekroczył metę Olecki 7 godz.
26 min. 8 sek., drugi Moczulski 7 godz. 39
min. 10 sek., trzeci Lipiński 8 godz. 28 min.
9 sek. Następne miejsca, zajęli: Specjał, Ko­
łodziejczyk, Zieliński, Wasilewski, Czwar-
nóg i Zagórski. Olecki i Lipiński na 20 me­
trów przed m etą spadli z rowerów wskutek
zupełnego wyczerpania. Obaj zawodnicy mi­
nęli metę pieszo.

Po czwartym etapie w łącznej klasyfika­
cji prowadzi Olecki.

Zdemaskowanie spiskowców
w Ekwadorze.

Quito, 5. 9. (PAT). Ekwadorskie wła­
dze bezpieczeństwa udaremniły plano­
wany zamach stanu, którego głównym
organizatorem był pułkownik Larrea

Alba.

Wykrycie spisku nastąpiło dzięki po­
ufnej wiadom ości, udzielonej wła­
dzom bezpieczeństwa przez kilku

wojskowych, których usiłowano wcią­
gnąć do spisku. Policja aresztowa­
ła 20 spiskowców w chwili, gdy czynili
ostatnie przygotowania do urzeczywi­
stnienia swojego zamiaru. Płk. Larrea
Alba na wiadomość o wykryciu spi­
sku uciekł z Quito w niewiadomym kie­
runku.

Organizacja szpiegow sk a pali
lasy w e Francji.

Prasa francuska snuje domysły na

temat ostatnich, ogromnych pożarów
w południowej Francji, które strawiły
dziesiątki tysięcy hektarów lasów w

ciągu kilku ostatnich tygodni. W szy­
stkie dzienniki dochodzą do wniosku, że

jestto dzieło szeroko rozgałęzionej orga­
nizacji terorystyczno-szpiegowskiej.

Charakterystycznym jest fakt, że po­
żary te powstają w pobliżu fortyfikacyj
i składów amunicji, wybuchając prży-
tem odrazu w kilku miejscach odległych
od siebie o 100 — 200 metrów. Przypo­
mina się tu również analogiczne wy­
padki z roku 1927. kiedy to policja przy­
chwyciła jakiegoś inżyniera włoskiego,
który podawał się za rąbacza a podkła­
dał pod tym płaszczykiem ogień.

Manja rekordów.
Berlin, 4. 9. (tel. wł.) Donoszą z Mal­

ty, że 39-letni rekordzista ,w długotrwa-
łem pływaniu Artur Rizzo postanowił
przepłynąć kanał maltański między Sy-
cylją i Maltą długości 53 m il,morskich.
Swego czasu osiągnął on już rekord dłu­
gości pływania w ciągu 68 godzin. O-
becnie po 52 godzinach i przebyciu 40
m il musiał dalszego pływania 'zanie­
chać. St. Ro.

Przymusowe ładowanie
na kanale dunajsltiirt.

Berlin, 4. 9. (tel.. wł.) Z Wiednia do­
noszą, że lotnik samolotu policyjnego
okrążając katedrę św. Stefana spo­

strzegł uszkodzenie motoru, a nie ma­
jąc innego miejsca do lądowania, wylą­
dował na kanale dunajskim. Lotnik

przypłynął do brzegu, pasażerów wydo­
była straż pożarna. St. Ro,

Samobójstwo w nurtach Wisły.
W związku z wczorajszą notatką ja­

ka się ukazała w piśmie naszem o do-
konanem samobójstwie w Grudziądzu,
dowiadujem y się, że wedle wszelkiego
prawdopodobieństwa jest to Henryk
Koppel, em erytowany radca skarbowy,
który w sobotę w południe wyszedł z

domu i do tej porynie wrócił. W przy­
puszczeniach naszychutrwala nas

fakt, że nad brzegiem W isły znaleziono

kapelusz należący do Koppela. Zwłok

topielca dotychczas nie wydobyto.'—
Powodem popełnionego samobójstwa
był prawdopodobnie rozstrój nerwowy,
gdyż Koppel żył w dobrobycie i popraw-

inych stosunkach małżeńskich.

PRZED SPOTKANIEM POLSKA -

JUGOSŁAWJA,
W najbliższą niedzielę odbędzie się w

stolicy międzypaństwowy mecz piłki nożnej
pomiędzy reprezentacjami Polski i Jugosła­
wji.

Reprezentację naszą zestawiono następu­
jąco: Albański, — Pająk, Butanów, — Ko-
tlarczyk I, Kotląrczyk II, Mysiak, - Nie-
chcioł, Artur, Nawrot, Pazurek i Włodarz.
Rezerwa: Fontowicz, Cębulak, Dziwisz, Ci­
szewski i Król. \

System gry Jugosłowian polega na ogro­
mnej lotności i zawrotńem tempie, co przy­
pomina grę Włochów i czyni przebieg m e­
czu niezwykle, emocjonującym. Reprezenta­
cja Jugosławji ma za sobą takie wyniki, jak
zwycięstwo nad Bułgarią 4:0 oraz remis z

Hiszpanją.
. Mecz niedzielny rozgrywa się , o nagrodę

ofiarowaną przez Pana Prezydenta Rzeczy­
pospolitej, Nagrodę stanowi kopja bronzo-
wa króla Zygmunta III i przechodzi na wła­
sność tego państwa, które zwycięży dwu­
krotnie w ciągu trzech lat.

Mecz obecny będzie pierwszem spotka­
niem o tę nagrodę.

SZWAJCARJA - BELGJA O PUHAR
DAVISA 3:2.

Berlin. W mecźu tenisowym Szwajcarja
- Belgja o puhar Davisa na rok 1934 —

zwyciężyli Szwajcarzy w stosunku 3:2.

Sztekker zwyciężył Schwartza.

W Katowicach rozegrany został mecz

zapaśników zawodowych Sztekker (Pol­
ska) — Schwarlz (Niemcy). Po zacię­
tej walce, trwającej jedną godzinę 18
m inut zwyciężył Sztekker. Tysiączne
jłumy publiczności zgotowały, zwycięz­
cy burzliwą owację.

NOWE FORMY ORGANIZACYJNE
SPORTU NIEMIECKIEGO.

Berlin. Komisarz sportowy Bzeszy nie­
mieckiej, von Osten i Tsćhammer, zdecydo­
wał, że sporty: piłki nożnej, lekkoatletycz­
ny, gimnastyczny i pływacki m ają być po­
łączone w jeden wspólny zw-iązek państwo­
wy pod nazwą Federacja gimnastyczna i

sportowa.
Nowa organizacja natychmiast zabrała się

do pracy nad przygotowaniem zawodników
do igrzysk olimpijski-ch, 1936 roku w Ber­
linie. Najlepszych 500 za'wodników, repre­
zentują-cych wymienione cztery gałęzie spor­
tu, rozpocznie już w dniu 10 października
br. przygotowawczy trening na stadjonie
be'rlińskim. Będą oni zakwaterowani, ży­
wieni i trenowani na koszt państwa. Za­
wodnicy trenowani będą nie przez instruk­
torów czy trenerów zawodowych, lecz —

przez najlepszych zawodników niemieckieh-

specjałistów .

(PŁATNY DZIAŁ REKLAMOWY).
*

Odzie zamieszkam 1

,,Gastronomja11 Hotel i Restaur., Dworcowa-19.

Odzie sie wykapie 1

W zakładzie kąpielowo - leczniczym jjSanitas1*,
Gdańska 27 w podwórzu.

Fryzferzy:
R. Formanowski, Mostowa 12. Zakład dla pań

i panów. Trwała i wodna ondulacja, farb.

Restauracje i kawiarnie:

Kasyno Cywilne i ogród, Gdańska 20. te'. 437.

Cukiernie i kawiarnie^

,,Greylt Gdańska 35, t. 212. Wyśm. ciastka, kawa.
R. Stenzel, Gdańska 5, t. 343. Kawa, ciastka, lody.

Odzie i co kupie i

A. i W. Ziętak, Mostowa 7. Pończochy, rękawicz­
ki, trykotaże, galanterja damska i męska.

Be-De-Te - Bydgoski Dom Towarowy - Gdań­
ska 15. Największy dom tow. Polski Zach.

Wuj Tom. Gdańska. Nowe czapki gimnazjalne.
F. A. Fechner, Dworcowa 64. Skład techniczny.
E, Kozłowski, Gdańska 3. Magazyn jubilerski.
A. Hensel, Dworcowa 4. Sprzęty kuch. i domowe

Gustaw Molenda i Syn, Bydgoszcz, Gdańska 11,
tel. 2192. Bielski skład fabr. sukna i kam-

garnów.
Jan Heidner, Dworcowa 7. Płaszcze damskie,

męsk., ubrania męsk., chłopięce i obuwie tanio

H. Bunn i Syn, Gdańska 32. Nowe czapki gimn.
H. Kaszubowski,s. zo.o. Długa 22, zegarki, biżut.

Musiał, Długa 29. Torebki damskie, walizki,
teki, portfele, sakiewki i torby szkolne.

K. Michalski, Dworcowa 90, tel. 924. Hurtownia

papieru i artykuły szkolne,
C. Behrend (fc Co., Gdańska 23. Hurtownia pa­

larnia kawy. Znane ze swej jakości mieszan­
ki kawy i herbaty'.

Nozdrzykowski, Mostowa 5. Artykuły męskie
w największym wyborze. Specjalność: kape­
lusze, krawaty. Przepisowe czapki szkolne.

S. Stryszyk, Długu 12, tapety, linoleum, ceraty.
A. Marciniak, Dtuga 6, tel. 13-43. Hurt i detal.

Żyrandole, materj. elektr. i radiofoniczne.

St. Niewczyk, Śniadeckich 2. Instrum. muzyczne.

,,Hortenzja'1, Gdańska 33. Koszyki, wieńce etc.

. .Original - Rekord" — na;V?-szy rower.

Wilczewski, św.Trójcy' 30 Pierwszorz. nk(adkrawiecki.
Drukarnia Bydgoska S. A. Poznańska 12-14 —

wykonuje wszelkie druki familijne, kupieckie
i dla towarzystw — szybko, czysto i tanio.

Futra Jaworski i Nitecki, Dworcowa 35.

E. Kerber, Gdańska 66. Specj. skład farb i lakier

Odlani poci*gft* i fiydgosż(cy:
Toruń-W arszawa 1.56, 2.20, 028. 8.06. 13.15, 15.43

17.10, 19.37, 21.50. 23 30.

Tczew'Gdańsk-Gdynia 0.47. 3.29, 5.55, 7.31, 10.41
13.02, 13.35. 17.01. 18 .28, 1935.

KościerzynaGclnia 0.55.1740

Nakło-P lła 345. 8.05. 10.50, 14.35. 17.50. 19.47.
Unisław-Brodnica 510.811 1333. 16.06,21.00
InowrocCaw-Poznań 350, (i14. 8.01. 1145.14.15.15.47.

20.35. 22,69.
Wągrowiec-Poznań 5.02 10.30, 13.36. 1840, 23.06.
Inowrocław - Karsznice-Herby Nowe 6.14, 22.59,
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Festiwal w Krynicy.
(Od własnego korespondenta).

Rozreklamowany Festival Krynicki ściąg­
nął dziesiątki tysięcy .osób. 70% zniżki

kolejowe, zniżki na rozrywki są nielada a-

trakcją.
Niżej podpisany zna doskonale Byd­

goszcz i uważa, że żadne inne miasto nie

nadaje się tak świetnie na urządzenie Fe-

stivalu, jak właśnie ten gród. Latem urzą­
dzenie specjalnych wycieczek do Brdyuj­
ścia, zwiedzanie kościołów, urządzenie lu­
dowej zabaw'y w lasku za Podchorążówką,
specjalne przedstawienia w teatrze, w'ystę­
py specjalnych artystów i kabaretów w

Parku Patzera i Strzelnicy.

Warszaws-cy artyści radźiby (zwłaszcza
letnią porą) poznać miasta inne poza stoli­
cą i chętnie przyjadą na występy procento­
we, jak to ma miejsce w Krynicy.

A liczba tych artystów tu występujących
jest pokaźna i nazwiska wszystko pierwszo­
rzędne: Halina Szmolcówna na czele bale­
tu , orkiestra Filharmonii warszawskiej p od
d y r . Grzegorza Fitelberga, Karol Szymanow­
ski, sławna gwiazda Helena Makowska,
słynna kompozytorka Fanny Gordon, tenor

t e a t r u ,,8.30" Tadeusz Ghaveau. Krukowski,
Jaracz, dyrektor teatrów operetkowych 'w

stolicy L. Brodziński, Dubiska, Modzelew­
ska, Wanda Siemaszkowa — oto część za­
ledwie nazwisk, jakie zdobią afisze koncer­
tów festicalowych.

Wszędzie pełno, wesoło, na deptaku po­
pijają niemal wszyscy wody ze źródeł ,,Ka­
rol", ,,Zuber", ,,Kryniczanka" i ,,Słotwinko"
słuchając orkiestry t muszli, dyrygowanej
przez Mieczysława Ko-chanowskiego, z

W modzie tak zwane ,,Yachty miłości"

— kotwiczki z ce.lulojdu noszone przez pa­
nów w butonierce, przez panie na mufeez-

kacb, przy boku, na woreczkach i kapelu­
szach. Kotwi-ce przynoszące szczęście.

W pensjonatach przepełnienie. Na dwor­
cu świetnie funkcjonuje bezpłatne biuro in­
formacyjne. Zasługa to prezesa Tow. Wła­
ścicieli Nieruchomości Andrzeja Cichego,
który przed laty przybył tu z Ameryki, wy-
budował kilkupiętrowy hotel pod nazwą

,,Prezydenta Wilsona".
W Kryni-cy znajduje się też pomnik ku

czci Pułaskiego przy ulicy jego imienia.

Obsługa na poczcie pierwszorzędna,.
Ten sam.

TURNIEJ TENISOWY O MISTRZOSTWO
SZKÓŁ BYDGOSKICH.

Nie przebrzmiały jeszcze echa ostatniego
międzynarodowego turnieju o mistrzostwo
miasta Bydgoszczy, a już niebawem, bo w

dniach ocl 8-10 września zaroją się korty
Bydgoskiego Klubu Sportowego przy ul. Sta­
szica tym razem młodzieżą tutejszych szkół

bydgoskich.
Turniej zgromadzi najlepsze młodociane

rakiety i.będzie przeglądem sił młodego po­
kolenia.

Początek turnieju w piątek, dnia 8 wrze­
śnia o godz. 16-ej na kortach BKS. przy ul.
Staszica.

X żę%sAm tonwx*V8tu*.
Dnia 5 września 1933 r.

Godz. 19,00: Zw. Powstańców i Wojaków OK. 8

plac. 4 Szwederowo. Zebranie zarządu. Ze­

branie plenarne 6. bm. o g. 19 u. drh. Koło­
dzieja, Ugory.

— Sokół II. Jachcice. Zebranie miesięczne w

lokalu p. Orczykowekiego, ui. Saperów 75.
— B, K. S . ,,Polonja" sekcja pań. Gimnastyka

w sali Konarskiego. Wpis nowych członkiń.

Godz. 19,30: Sokół III. Posiedzenie zarządu u

drh. W oźniaka, Gdańska 1.
— Związek Weteranów Powstań Narodowych

R. P . z 1914-19 r. Zebranie plenarne w Re­
sursie Kupieckiej.

— Związek byłych zawodowych wojskowych.
Zebranie w lokalu ,,Pod Lwem". Wszystkich
był, podoficerów zawód. Bydgoszczy i oko­
licy się zaprasza.

— Tow, Uczennic Handlowych. Plenarne ze­
branie w sali hotelu Lengninga. Interesujący
referat.

— Hallerczycy. Zebranie plenarne w R esur­
sie Kupieckiej. Ciekawy referat i sprawozd.

Godz. 20,00: Konierencja św. Wincentego a Pau­
lo przy par. Najśw. Serca Pana Jezusa. Rocz­
ne walne zebranie z wykładem ks, prof.
Rajtera w Ognisku Kolej. Zygm. Augusta.

-- Tow. śpiewu ,(Odrodzenie"* Lekcje pod
wytrawnem kierownictwem dyrygenta Ka-

bacińskiego we wtorki i piątki u p. Ferenca.

— Tow. śpie-wu ,,Lira" . Zebranie miesięczne
w Res-ursie Kupieckiej,

— K. S. ,,SPD". Zebranie miesięczne w nowym

gmachu przy ul. Konarskiego. Przyjmuje się
nowych członków.

-- Koło Absolwentów Szkół Handlowych. Ze­
branie miesięczne w Domu Czeladzi. Bi

bljoteka czynna od godz. 19.

Dnia 6 września 1933 r.

Godz. 16,00: Emerytowani Robotnicy, Wdowy,
Sieroty, Inwalidzi oraz pracownicy etatrfwt

P. K* P. Pogrzeb śp. Oskara Hubego.
Godz. 17,00: Związek Akuszerek* Zebranie w

szkole im. Sien-kiewicza, ul. Sowińskiego.
Tow* Emerytów i Rencistów. Zebranie za­
rządu ul. Dworcowa 32. Plenarne zebranie
7. bm. o 17 w lokalu Mellera pl. Piastowski.

Godz. 18,00: Kolo Rodzicielskie przy szkole

Bartodzieje Wielkie. Roczne walne zebra­
nie w: lokalu miejscowej szkoły.

—

. Tow. Rzemieślników Poł. - Kat, Zebranie za­
rządu w Domu Kat. przy Farze.

Godz. 19,00; Bydgoskie Tow. Cyklistów. Ze­
branie miesięczne w ,,Harmonji .

Godz. 19,30: Sokół V oddział żeński. Zebra­
nie miesięczne u p. Dzierżyńskiego. W nie­
dzielę wycieczka do Opławca gdzie odbędzie
się zabawa. Uprasza się druchny o składa­
nie jakichkolwiek rzeczy do losowania naj­
później do dnia 8.'bm. na ręce drh. Sadow­
s-kiej, ul. Nakielska 3*1.

— ,,Szopen". Lekcja śpiewu u Kleinerta.

Związek Pracowników Kupieckich. Zebra­
nie plenarne w hotelu Lengninga. Ważne

sprawy. Goście mile widziani.

Godz. 20,00: Tow. Czeladzi Rzeźnicko-Wędli­
niarskiej przy cechu. Ze-branie miesięczne
w restauracji Rzeźni Miejskiej.

- Placówka III Powst. i Woj. OK. 8. Wilczak-
Okole. Nadzwyczajne walne zebranie w lo­
kalu drh. Jarnatha. O g. 19,30 zebranie zarz.

-

. Koło b. członków I. drużyny harc. im. St.

Staszica. Zebranie plenarne w Resursie Ku­
pieckiej. Ważne sprawy.

ZAMIAR UBEZPIECZEŃ WZAIEPINYCH
lAKtŻD'fV.IK:ZZPIECZEi MAZYCIE

W POZNANIU, Plac Nowomiejski 8. -------- Oddział W Toruniu, ulica Żeglarska 22.

Zawiadamiamy, że*od 1 września 1933 r. jest naszym inspektorem powiatowym w Eydgosiszy

p. WOJCIECH DZIER-ZaOWSKL
Biuro inspektora powiatowego p. Dzierzgowskiego mieści się w Bydgoszczy przy ul. Grodzkiej 8, tel. 825. Okręgiem akwizycyjnym p. inspe.-rtora

Dzierzgowskiego jest cały powiat bydgoski włącznie miast Bydgoszczy, Fordonu, Koronowa i Solca Kujawskiego.

Inspektor powiatowy Zakładu Ubezpieczeń Wzajemnych i Zakładu Ubezpieczeń na Życie jest obowiązany
- ,,,...Bl.Z^ŁATNi-"E spisywać wnioski o :' --

'

UBEZPIECZ'EN'IE budynków, rućhomóści; stdgśw r r *o% ognia,? pfenów , od' grady* na życie,
oraz również bezpłatnie udzielać' sźcżegółowych informacyj we wszystkich sprawach ubezpieczeniowych.

Prawno*Publiczne Zakłady Ubezpieczeń, mające na celu dobro publiczne, a nie osiąganie zysków.
nur; v-* -i - - - - V, , -,

- - : i- - - -- ----------- i

Rok założenia 1784.
116426

W ilia (100037
na Bielawkach jest na

sprzedaż. Bliższa wiadom.
Al. Ossolińskich 8, Dr. Ju-

raszkówna, godz. 5 -6 .

EgzystencjaI
Skład fryzjerski damsko-

rnęski, zaprowadzony, du­
ża wieś kościelna, na

sprzedaż. Of. pod ,A. K .”
16425

Zamienię
kamienicę Bydgoszcz cen­
trum , na willę Bydgoszcz
lub Poznań. Oferty filja
Dzien. , Zamiana”. (10007

Kolonjalka
towarem dobrze zapro­

wadzona do oddania. Wia-
omość Wełniany Rynek
r.12,m.4. 9999

Na
12 osób posrebrzanych no­
ży do ryb, maszynę do pra­
nia sprzedam. Świętojań­
ska3-6 . (10034

Jadalką
sypialkę, kuchnię tanio. Li­
powa 12. (10026

Buffet
jadalny modny, tanio.
Śniadeckich 24/4. (IOO(M

Pianino (10024
sprzedam. Długa 68, III.

Sypialnie
iwe i polerowane bar-
tanio sprzeda stolarnia
deckich 21. (10019

Fortepian
czarny sprzedam. Sien­
kiewicza 16, m . 10 (10031

Pian
wagonowy 12X10 i dokart
francuski sprzedam. Byd­
goszcz, tel. 1830. (10033

Motocykl
D.K. W. sprzedam.Cheł­
mińska. 24. .(16416

Ford
limuzyna prawie nowa

bardzo korzystnie na

sprzedaż. (16439
Zduny 6, tel. 1824 .

Wóz
roboczy SS*/* ca. i szory
sprzedam. Grunwaldzka
nr. 92. (16449

i'jKUPKA3

Klosz
kasow'y stalow'y ze stołem
lub bez, jak i maszynę
Orzeł kupię. Dzwonić pod
nr. 11-75. ' U6435

Westfalską
kuchnię kupię. Hermana

Frankego 3, Skład. (10025

Francuskiego
lekcyj i konwersacji u-

dzielam. Oferty filja ,Pa-
risienne 24”. (9992

Lekcje (10006
ręcznych robót udziela

Bykowska, Wileńska 12

KZM IM

Fryzjerka
dobra ondulatorka żelaz-
kowa i manikurzystka po­
trzebna zaraz. Oferty pod
(Fryzjerka" doDziennika

Bydg. (l 6152

Młodsza
dziewczyna do prac do­
mowych może się zaraz

zgłosić. Chopina nr. 14,
mieszk. 1. 9998

Dochodząca
potrzebna. ,WiOl" Marsz.
Focha 16. (10018

Potrzebny
fryzjer damsko-męski za­
raz. Zgł. Rybarkiewicz,
dom Yogta, Gdynia, (16428

Posługa
potrzebne szycie. Ciesz­
kowskiego 1—1. (10029

Samotny
41łat, poszukuje zaraz go­
spodynią lub wdowę z

gotówką zł. 500 i dobrym
charakterem do wspólnej
pracy i współżycia. Zgł.
pod ,Pewna gwarancja"
Dz. Bydg. Gdynia. (16429

Potrzebny
szlifierz podlewacz luster
Dworcowa 11. (10038

Młodsza
dziewczyna potrzebna.

Śniadeckich 4/5. (10005

Orkiestrą
trio (kwartet) dobrą przyj­
mę zaraz. Warunkiinstru-
menta podać. , Kasyno”,
Działdowo. (16455

Bufetową (16454
poszukuję z kaucją do

objęcia bufetu na własny
rachunek. Zgł. do Dzien.

Bydg. pod ,,Bufetowa".

Uczennica
do kuchni może się zgło­
sić. Jadłodajnia Bydgosz­
czanka, Hermana Fran­
kego 7, y 10000

ICPOSADYPOSZUKUJĄ

Dzierżawa.
Zarząd Korpusu Zaw. Pod­
oficerów 62 pp. wydzierża­
wia stołownie podofic. z

dniem 1 października br.

Kaucja 1000 zł. Oferty li­
paza siękierować doZa­
rządu Korp. Zaw. Podofic.
62 pp, Bydgoszcz, do dnia
9 bm. (9995

Dzierżawy
młyna wodnego lub do­
brego wiatraku poszukuje
wykwalifikowany mły­
narz. Of. do Dzien. Bydg.
pod .Młynarż G.” . (t6433

Skład
kołonjalny w najlepszem
położeniu, dobrze prospe­
rujący, będący od 25 lat
w rękach właściciela, z

ubikacjami, urządzeniem
i towarem lub bez, za­
jazd, śpichlerz, nadający
się na każde przedsiębior­
stwo, zwłaszcza nahandel
zboża i wymianę mąki
do wydzierżawienia w

większem mieście powia-
towo-garnizonowem. Of.
pod ,,Gotówka" do Dzien,
Bydg. 416149

Lokale
wolne. Długa 32. (IOOII

Piekarnia
nowoczesna zaraz do wy­
najęcia. Grudziądz, For
teczna 14. (16434

Fryzjer
szuka składu z mieszka­
niem z podaniem warun

ków. Poznań, Poznańska

15, Izydorek. 06436

2 ekspedientki
(Poznanianki) restauracyj-
ne-eukiernicze, rów nież

obsługa gości poszukują
posady. Zgłoszenia ,,Par"
Poznań pod ,,56.321". (16437

EMifśSSKANIAWOLNE

2 pokoje
kuchnia do wynajęcia
Flisacka 28. (16448

5 pokojowe
mieszkanie wydzierżawi
zaraz gospodarz. Wiado­
mość: Gamma 4 u por-
tjera. Warunki: Chwyto­
we 6-~ 14. (10014

W ?/*mTeszkanja

Profesor
gimnazjalny, poszukuje
niieszk. 3 pok. z komfort,
dladwojga osóbwlepszym
domu, wprost od gospod.
zaraz. Oferty ,Profesor
Giran.” filja. 49994

6 pokoi (100!2
służbowy, łazienka, I pię­
tro, z centrałnem ogrze­
waniem, czynsz przedwo­
jenny, w-ydzierżawi zaraz

gospodarz. Wiadomość

Słowackiego 1, portjer. WOLNE gM
5 pokoi

służbowy, łazienka, II pię­
tro, wydzierżawi zaraz

gospodarz. Wiadomość:
św. Jańska 21. Warunki:

Chwytowo 6—14. (10013

Pokój
słoneczny. Warmińskie­
go 11-2 . (10028

Pokój
słoneczny dobrze umebl.

elektryczność. Śniadec­
'kich4,m.2. 10001

Miesskanie
5-cio pokojowe z wszel-
kiemi wygodami, wprost
od gdkpodarza, bez zwro­
tu remontu od 1.X. 33.,
do wynajęcia. Zapytania
pod nr. tel. 33. (16453

Pokój (l0022
elegancki nżywanie telefonu

pianina. Pomorska 62, par­
ter. ( 10021

Mieszkania (l0027
dwu, trzy i pięciopokojowe
komfortowe w willi wynaj­
m ie zaraz gospodarz. Gdań­
ska 119, godz. 10—1, 3 -6 .

Pokój (l002.2
panu Śniadeckich 40, m . 6.

Ładnie
umebl. pokój z telef. do

wynajęcia. Dworcowa 88,
m. 3, naprzeciw Dyrekcji
Kolej. (10036

4-5
komfortowe tanio. Świę­
tojańska 3,gospodarz 11-1 ,

16-19. ( 10023 Pokój (9996
utrzymaniem zaraz.

Cieszkowskiego 9, m . 8.
2 pokoje

kuchnia z kupnem mebli.
Wiadomość sklep Gdań­
ska 64. 10003 Pokój

umeblowany. Śniadeckich
nr. 28, m. 5. (9993Mieszkanie

czteropokojowe, komfort,
wolne zaraz. Śniadeckich29,
gospodarz. (10020

Pokój
umeblowany. Wileńska 3,
m. 3. (10033

4 pokojowe
w centrum zaraz wolue.

Zgłoszenia Kirski, Gdań­
ska 16. 9997

Umeblowany
pokój dla dwóch. Wileń­
ską12m.6. (10017

Pokój
kuchnia suteryny, czynsz
roczny zgóry. Cieszkow­
skiego 4,II p. (10008

Pokój
pusty zaraz do wynajęcia
nadaje się na skład. Ślą­
ska 46. '

(10032

Pokój
umebl. Stycznia 22-7 . (I0035

Dwa 00018
komfortowo umeblowane

pokoje, wszelką wygodą,
używaniem kuchni, łazien­
ki ewtl. utrzymaniem. Go­
spodarz, Świętojańska 9—5.

R ZGUBY A

Zgubiono (16442
podczas przeprowadzki
pierzyny na ul. Ujejskie­
go. Uczciwy znalazca

proszony jest o oddanie

biednej wdowie. Kwapi-
kowa, Toruńska 12, m. 3.

Zagubiono
książkę wojskową oraz

wszelkie papiery na na­
zwisko Franciszek Brze­
ziński, w drodze do Szu­
bina. Znalazca zechce
zwrócić Żwirki - Wigury
nr. 10. (16415

K lSEioiji51B
Panna

lat 25, posiada wyprawę
domową zapozna pana
celem zamążpójśeia. Pa­
nowie na stajem stano­
wisku do lat 40. Wdowiec
z dzieckiem nie wyklu­
czony. Nadesłanie foto-

grafji. Dziennik Bydgoski
Gdynia. (1643o

Czytajcie

Dziennik
Bydgoski.
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O. ttEŚM AMA

i czas już najwyższy zaopatrzyć się
w odpowiednie m aterjały

na suknie,- płaszcze i bieliznę.

SKŁAD MANUFAKTURY I GALANTERJI
W

RYNEK14
bogato jest zaopatrzony w wszelkie nowości na sezon jesienno-zimowy, a specjalnie w towary
wełniane, jedwabne, swetry, pulowery, galanterję i t. p . i to od najskromniejszych do naj­
przedniejszych gatunków. - Ceny zawsze konkurencyjnie najniższe.

063S9

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 6.9 .1988 o godz. 11 przedpoł

sprzedam najwięcej dającemu za natychmiastową za­
płatą przy ul. Toruńskiej 30 (16441
2 zegary do piwa, ISO szklanek,8 rolosów.1 stół rozcią­
gany, 2 tablice, urządzenie kręgielni, 1 pianino m . K rau s e

oszacowanych na łącjną sumę 746zł. które można

oglądać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży.
Malak, Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy rewiru III

5 pokojowe mieszkanie
na III piętrze w najlepszem położeniu naprzeciw Placu W olności za­
raz do wynajęcia. Wiad. w eksp. ogłoszeń Holtzendorff, Pom orska 5

1
Na miarę, przeróbki i reperacje n ajle piej
wykonuje dobry faehowiće. Z całem za

ufaniem zwrócić się należy do znanego
ze swej rzetelnej obsługi

Proszę o zwiedzenie bez zobowiązania mojej
bogatej składnicy w obsadki futrzane,

płaszcze i jaczki (16398

Poszukujęod15.9.wagi.1.10.br.

ehspedienlhe
do oddziału trykotów ~ artykułów włóczkowych
bielizny — firan - towarów krótkich i galan-
terji. Pisemne zgłoszenia z odpisami świadectw,
dołączeniem fotografii i podaniem wymagań co

do pensji uprasza Edmund Holka, 'Gniezno,
Synek 1. (16445

Czytajcie ,,Dziennik Bydgoski**!

Dr. med. A. Kerz
lekarz chorób wewnętrznych i dzieci

przeniósł swą praktykę z ul. Gdańskiej 57

na ulicę Dworcowa 12, I.
(dom Pfefferkorna) (L6414

Godziny przyjęć od 3—572 Telefon 1988

Licytacja. Zawiadamia się, że w dniu 8 wrześ­
nia 1933r. o godz. 8 -mej odbędzie się licytacyjna
sprzedaż 60 koni wojskowych z Centrum Wyszko­
lenia Kawalerji w Grudziądzu na placu koszar Gen,
Hallera przy ul. Lipowej (koszary 16 p. art. lek.)

Komendant Centrum Wyszkolenia Kawalerji
16438) (-) Podhorski, pułk. inż.

LAMPKI
'NAGROBKOWE*

m m

JEDYNE

GWARANTOWANE
w PALENIU

16185
Fabryka świec i mydlą ,,P0L0 "warsza\va.

Wróciłem
Radca

choroby skórne
i weneryczne

11-1 i 4-6 (160561
Dworcowa 14.

cMiki, obiciamulta
poleca (*24223

Gdańska 10 (165), I ptr.
Tel. 5B2tai.

Szczególną uwagę zwraca

się na specjalną szwalnię
stylowych i modnych firan.

IFiat za sł 1500 Lana
Grossbulldog prawie
nowy sprzedamy bardzo
tanio. 05952

Bracia Schlieper
Bydgoszcz

ul. Gdańska nr. 140 .

Tel. 306. Tel. 361.

POŁICEEtiA

Fasonowanie
i czyezczenie kapeluszy.
Pomorska 35. (62l)5

Strzelaj (16451
do kuropatw i kaczek tyl­
ko nabojami i z broni od

firmy ,,IIubertusu, Byd­
goszcz, Grodzka 8, naro­
żnik Mostowej. Ceny kon­
kurencyjne. Tel. 652. Pra­
cownia rusznikarska.

Futra
kurtki, płaszcze, m ufki,
kołnierze, czapki wyko­
nuje, przerabia elegancko
tanio, kuśnierz, Pomor­
ska 55. 15314

Krzesła
wyplata Schronisko dla

Niewidomych, ul. Kołłą­
taja 9, tei. 1120. (15859

K sprzedaże jj
Dwupiętrowy 116396

śródmieście, dochód 8400,
wplata 3U000 i wiele in­
nych. Emeryt, Mostowa 3.

Egzystencja
dla dentysty bez konku­
rencji willa parterowa z

wygodami. (Orłowo Mor­
skie), światło elektryczne,
kanalizacja, ogród,korzy­
stnie sprzedam. Oferty
Dz. Bydg. filja Gdynia.
,,E gzystencja*. (1593 3

Dem
3 pokojowy wraz warsz­
tatem na wyroby drze­
wne maszynami motorem

na sprzedaż. Jachcice,
Niecała 7. (9982

Skład
kolonjalny z mieszkaniem
wśródmieściu na sprze­
daż. Zapytać w Dzień.

Bydg. 116394

Platform ę 116339
małą w dobrym stanie

sprzedam. Toruńska 8.

Maszynę
szewcką Singera, dobrze

utrzymaną sprzedam Po­
morska 21-13 . (16353

Pianino
krzyżowe sprzedam. Król.

Jadwigi 10/1. (16403

Okazyjnie (16297
fabryka wyrobów meta!

drzewnych, towar, półfa­
brykaty, surowce, paten­
ty, maszyny każdej cenie,
natychmiast wyjeżdżając
sprzedam.: .. Fabrvka”

Wózek 116402

dziecięcy w dobrem u-

trzymaniu na sprzedaż.
Dąbrowskiego 33, m. 3.

Fotel
klubowy duży nowy pół
ceny sprzedam. Gamma5
ni. 1. 19935

Sypialkę
polerowaną brzozową

sprzeda tanio stolarnia

Chwytowo 4. 116406

Łóżko
dębowe z materacem sprę­
żynowym sprzedam. Pro­
menada 12, m. 8. (9983

Wózek
dziecięcy nowoczesny
sprzedam. Pomorska 28,
m. 5. (9987

Głośnik
beztub. ,Gravor” sprze­
dam 20 zł. Chełmińska 18,
II. 5. (16388

Sprzedam
pościel i duży kosz. Adr.
wskaże filja. (9991

Wagę
stołową, ciężarki oraż

lampy elektryczne sprze­
dam. Adres wskaże Dzien­
nik 116423

SGEEEI1S
Jabłka - śBawki

oraz miód pszczelny każ­
dą ilość kupujemy. Bracia

Tysler, fabryka cukrów
i czekolady, Bydgoszcz,
Sw. Trójcy 16. 115728

Kupię
każdą ilość zboża. Płacę
gotówką. Interes zbożowy
Jan Chałas, Inowrocław,
Średnia 2a. (18366

Uwaga I
Ciężarówkę ca. 272 tcm.

dobrze utrzymaną kupię
i proszę o oferty pod
0Kaha”. '

(J6374

K LEKCJE ą

Perfekt
arigiel. - francuski kores­
pondent ma wolne go­
dzina. Łaskawe oferty
pod ”,,X 28*. 116399

ES3
Mandolinistów

Restauracja, Toruńska 12.

16421

Hgentów
i agentki zdolne poszu­
kuje natychmiast poważ­
na firma za wysoką pro­
'wizję do akwizy­
cji artykułów d o ­
mowego użytku na Po­
morze i Poznańskie.
Wiad. Gdynia, Skrytka
Pocztowa 199. (16431

Inteligentna 116377

wychowawczyniękatolicz­
kę z dobrym niemieckim

przyjmę do chłopca 6 let­
niego na popołudnie. Ja­
ry 5, Wilczak, Kuklińska.

Młodsza
przychodnia do lekkich

prac domowych, potrze­
bna. Jagiellońska 42, mie­
szkanie 6, 116410Poszukuję (I6432

zaraz starszego pasterza
i od 15 września parobka
do koni. Pomorzanin ma

pierwszeństwo. Hollatz,
Okonin, pow. Grudziądz.

Pematnfk
dzielny ondnlator potrzeb­
ny Jackowskiego 17.(10009

Dziewczyna
lubiąca dzieci, umiejąca
gotować, prać i szyć po­
trzebna zaraz. Ustronie 3,
m. 2. U6392

Służąca
z dobrem gotowaniem do

wszystkich prac zaraz po
trzebna. Zgłosz. Nakiei-
ska 29, m. 3. (16412

Tapicer
bezrobotny potrzebny.Po­
znańska 14, m. (16405

Kucharka U6306

restauracyjna potrzebna.
Kantorowicz Szeroka 18,T o­
ruń.

Uczennica
uczeń potrzebni. Landow­
ski, Niedźwiedzia 7. (16419

Wraelłenm w, gsasŁIa*cślS93
i wstępujęktóra m oje foto'grafje wakacyjne
wpierw do f-y w świetn. wywoła,skopjuje, powiększy

FOTO-KAraERAulicaDworcowa7.

Murarze
potrzebni. Czarneckiego
13, m. 1. (16409

Manikurzysfka
pierwszorzędna potrzebna
zaraz. Zakład fryzjerski
,,Rococo", Gdynia, ul. 10

Lutego. (16427Przedstawicielka
firm y rEta” (siatki do

ondulacji) proszę się za­
raz zgłosić. Adres ws'każe
Dz. Bydg. 116398

Dobra 19989

zawijaczka do owijania
karmelków może się zgło­
sić. Łokietka 36, m, 1.

Poszukuję
pomocnika kołodziejskie­
go, który zna pracę przy
powózkach. Piotr Popie­
larz, Szczepanowo poczta
Szczepanowo powiat Mo­
gilno. m (9986

Młodsza
czystaposługaczka zświa­
dectwami. Długa 44, mie­
szkanie 4 116397

Zegarmistrzowski
pomocnik - rytownik po­
trzebny. W . Wieczorek,
Rawicz, Wlkp. ul. 17 -go
Stycznia. 116395

Książkowa
bilansistka poszukuje po­
sady od 1. 11. lub później,
Łask. zgłosz. pod .Ruty-
nowana” filja. 19973Tynkarze

do wykonania tynków
zewn. gładkich potrze bni.

.,Eikaa, Marcinkowskiego
nr. 7. (16362

R DZIERŻ*WT

Poszukuję
starszego czeladnika rzeź-

nickiego, znającego do­
brze wyroby masarskie,
do 8 września. Bernard

Litzbarski, Puck, Pomo­
rze. (16391

Gospodarstwo
11 morgowe w Murowań­
cu wydzierżawi Wyrzy­
kowski/Toruńska 145.

16422

Mtyn
parowy 5ton., dojazd kol.

wydzierżawię.Objęcie 8do
10000 zł. Of.do Dz. Bydg.
pod ,.Młyn parowy”. (16358

Reiuszerka
potrzebna. ,,Wiol', Marsz.
Focha IR. (10015

Salon
fryzjerski męski i dam­
ski przy najruchliwszej
ulicy miasta garnizono­
wego, powiatowego, bez­
konkurencyjny, gdyż nie­
ma takiego interesu na

tej ulicy, do wydzierża­
wienia. Oferty pod ,Ko-
palnia złota" do Dzień.

Bydg. (16150

2 pokoje
kuchnia ul. Grunwaldzka.

WiadomośćWełn.Rynek 6,
skład papieru. (16420

Stajnia
szopa, piwnica do wy­
dzierżawienia. Poznań­
ska 19. (16417

Poszukuję
większą suchą piwnicę.
Of. pod ,,Piwnice”,. (16400

3 pokoje
kuchnią, łazienką poszu­
kuje sędzia. Oferty z wa­
runkami do filji Dzień.

,,2030”. (16413

Mieszkania
4-5 pokojowego komfor­
towego w lepszej dziel­
nicy, z centralnem ogrze­
waniem, poszukuję, może

być później. Tel. 17-71 od
4-6 po poł. 19860

Kolejarz
poszukuje zaraz cztero-

pokojowego mieszkania.

Czynsz miesięczny. Of.

filja ,102”. (9906

Mieszkania
4 pokojowego z komfor­
tem poszukuję. Zgł. filja
pod ,,Październik”. (9985

Mieszkań! e

2 pokoje kuchnia, mebla­
mi oddania. Pomorska52,
ni. 9, podwórze. 10951

Sześć
pokoi kuchnia, wszelkie

wygody, do wynajęcia,
Gdańska 57. Wskaże por-
tjer. 116418

Mieszkanie
2 pokoje kuchnia do wy­
dzierżawienia. Śniadec­
kich 39-5 . 116446

Dwupokojowe
kuchnię wynajmę. Śnia­
deckich 1. "

(16443

2 pokoje
kuchnia zaraz do wyna­
jęcia. Art. Grottgera 9, go­
spodarz, restauracja.116444

5-6 pokoi
II piętro z całkowitem
umeblowaniem lub bez, w

domu przy Placu Wolno­
ści, pojedynczo lub w ca­
łości na biuro do wydzier­
żawienia. Of. filja ,Plac
Wolności”. 19988

2 pokoje
i kuchnię wydzierżawię.
Szubińska 63. (16393

Nowy Rynek 6 (9859
mieszkanie papa adwo­
kata Jurkiewicza, 7 pokoi
od 1. X . do wynajęcia.

Mieszkanie 19990
4 pokojowe, wszelkiemi

wygodami, wydzierżawi
gospodarz. Pomorska 52.

Mieszkanie 116278
komfortowe 7 pokojowe
przy Placu Teatralnym
wydzierżawię. Czesław

Borys, Plac Teatralny.

6 pokoi
wolnych wyremontowa­
nych. Gdańska 60. (IOOIO

E TokojmM
wolne J7M

Pokój
komfortowy. Cieszkow­
skiego 1—1. (10030

Ładne 116407
1-2 pokoje ewtl. 2 pa­
nów. Grunwaldzka 5/6.

Wydzierżawię
pokój. Grunwaldzka 45.

16401

Pokój
utrzymaniem lub używa­
niem kuchni. Plac Po­
znański 2, m. 6, 3. (16404

Ładnie
umebl. pokój elektr. światło
dla solidnego pana do wy­
najęcia. Warszawska 11,II.
prawo. (15807

2 pokoje (16317
sypialnia i gabinet, sło­
neczne, wszelkie wygody
z utrzymaniem (kuchnia
wyborowa) zaraz do wy­
najęcia. Florjana 3, m . 8.

Pokoje (9984
umeblowane blisko Dy­
rekcji Kolejowej wynaj­
mę. Śniadeckich 39/6.

KEEEDS
Pożyczki 116390

na wykończenie domu 300
do 500 zł poszukuję, pro­
cent za rok zgóry. Oferty
Dziennik, pod *P. 500”.

Kawaler
lat 25, posiadający 12.000
zł gotówkiposzukuje pan­
ny posiadającejgospodar­
stwo lub odpowiednią go­
tówkę celem ożenku.
Łaskawe oferty pod ,,B.G.”
do admin. (16411

DOBRZE SIĘ UZUPEŁNIAJĄ.

Jesteś perłą moją.
A ty moją ostrygą.

Ceny ogłoszeń: 2o gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiei itrzeciei stronie120 zł
na dalszych stronach 1,00 zł. za milim. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 200/zniżki*
Większe ogłoszenia, zamieszczone wsrod drobnych, 50% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń ó tym samym tekście udziela się' rabatu

Przy konkursach 1 dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. ~ Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem mielsca o20otdrożei
Za terminowe umieszczenie 1 przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych Bank Ludowy
_______________

Konto czekowe: P. K. O . 203713 Poznań. " J*

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp.Akc. w Bydgoszczy. - Za redakcję odpowiedzialny: StanisławN o w ak o w ski w Bydgoszczy; za dział gdyński: M ieczy sła w Mistat w Gdyni.


